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Akademia w Katowicach z udziałem zagranicznych gości

ŚWIĘTO „BARBÓRKI"
obchodzili uroczyście polscy górnicy na Śląsku

W Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej

KATOWICE (PAP). Tegoroczny „Dzień Górnika , radosne święto „Ba - 
burki ', obchodzone było na całym Śląsku uroczyście. W wielu kopal­
niach odbyły się akademie, na których najwybitniejsi górnicy za 
położone przy realizacji zadań produkcyjnych pierwszego roku Planu 
6-letniego, otrzymali wysokie odznaczenia państwowe.

Rocznicę Konstytucji Stalinowskiej
uroczyście obchodzą radzieckie masy pracujące

MOSKWA (PAP) Naród radziecki uro- 
•lyicle obchodzi rok rocznie 5 grudnia 
— dzień Konstytucji Stalinowskiej. Kon-

Robotnicy 
Wirtembergi 
do Prezydenta HP

WARSZAWA (PAP). Prezydent RP 
Bolesław Bierut otrzymał z okazji 
II Światowego Kongresu Pokoju list 
od załogi wirtembergskich zakładów 
odzieżowych. W liście tym robotnicy' 
niemieccy dziękują Prezydentowi RP 
Bolesławowi Bierutowi i narodowi 
polskiemu za umożliwienie otjbycia 
obrad U Światowego Kongresu Po­
koju w Warszawie.

WALCZYMY
z gruź’icą w Polsce

WARSZAWA (PAP). Wdniu 1 bw 
rozpoczęły się w całym kraju „Diii 
Przeciwgruźlicze", zorganizowane 
przez PCK przy współudziale insty­
tucji i organizacji państwowych, 
spółdzielczych, społecznych i mło­
dzieżowych.

W ramach „Dni" PCK przystąpił 
do szkolenia specjalnego społecznego 
aktywu, który prowadzić będzie wal 
kę z gruźlicą wśród robotników 
i chłopów. Zorganizowano też spe­
cjalną ruchomą wystawę, poświęco­
ną akcji zwalczania gruźlicy.

fizyków polskich 
w Krakowie

KRAKÓW (PAP). 4 bm. rozipoczę- 
łv się w Krakowie obrady XIII Zjaz­
du Fizyków Polskich, z udziałem 
ponad 300 najwybitniejszych naukow 
ców-fizyków ze wszystkich ośrod­
ków badawczych i uniwersytetów 
w Polsce.

stytucja Stalinowska została zatwierdzo­
na 5 grudnia 1938 r. przez nadzwyczajny 
VIII Zjazd Rad ZSRR.

W przeciwieństwie do konstytucji kur­
tuazyjnych, które wychodzą z założenia, 
że niezłomną podstawą społeczną Jest pry 
watna własność środków produkcji, Kon­
stytucja Stalinowska opiera się na fakcie, 
te w ZSRR Istnieje socjalistyczna wla. 
sność środków produkcji, że w ZSRR 
zlikwidowane zostały klasy wyzyskiwa­
czy.

W roku bież, dzień KonstytncJI Stali­
nowskiej zbiega się z kampanią przygoto 
wawczą do wyborów do rad terenowych 
deputowanych ludu pracującego, które 
odbędą się w drugiej połowie grudnia 
br.

Święto Konstytucji Stalinowskiej naro. 
dy ZSRR witają wielkimi osiągnięciami 
produkcyjnymi. Z całego kraju napływa­
ją meldunki o przedterminowym wyko­
nania zobowiązań podjętych dla uczcze­
nia dnia Konstytucji Stalinowskiej 1 wy 
borów do rad terenowych.

Centralna akademia odbyła się w 
Katowicach, z udziałem sekretarza 
KC PZPR, min. górnictwa — Ryszar­
da Nieszporka, przedstawicieli Rzą­
du, przewodn. CRZZ Klosiewicaa 
oraz delegacji zagranicznych: ZSRR, 
Chin Ludowych, Czechosłowacji, Wę­
gier i NRD.

W akademii uczestniczyli również 
najwybitniejsi przodownicy i racjo­
nalizatorzy pracy w górnictwie: Bu­
downiczy Polski Ludowej Franciszek 
Apryas. Czesław Zieliński. Józef 
Szulc, Jan i Paweł Filakow, Alojzy 
Masoń i inni.

Przewodniczący prezydium. Czer­
wiński, przekazał na ręce sekretarza 
KC PZPR — Ochaba, symboliczne 
dary górników kopalń węgla, rudy 
i soli dla KC PZPR, zapewniając o 
głębokim przywiązaniu 300-tysięcznej 
rzeszy górników polskich do Partii 
i Rządu oraz o ich wdzięczności za 
wprowadzenie w roku ub. Karty 
Górniczej. .

Następnie przemówienia wygłosili: 
min. górnictwa Ryszard Nieszporek 
I wicemin. przemysłu węglowego 
ZSRR — Uljanow.

Min. Nieszporek przedstawił zebra 
nym zad an ja, stopce nrzed polskim 

4 uiiJMCSĄ-m pięcio­
leciu. podkręcając konieczność za­
stosowania doświadczeń radzieckiego
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W Stoczni Gdańskiej czynna jest specjalna świetlica Kola TPPR 
uruchomiona przez załogę. Świetlica, wyposażona m specjalny sprzęt, 
praktyczne i piękne umeblowanie, posiada radio, gry i dysponuje bi­
blioteką. Ogólną uwagę w świetlicy zwracają pięknie rzeźbione ga­
blotki ze zdjęciami widoków ziem ZSRR i pracy ludzi radzieckich. 
Na zdjęciu — kącik nauki języka rosyjskiego.

Trumanowl potrzebna jest wojna!

Komentarz radziecki
w sprawie oświadczenia prezydeiiia USA

Narodowy Spis Powszechny przebiega sprawnie

Komisarze spisowi
w wielu obwodach ukończyli pracę

WARSZAWA (PAP) W DNIU 3 BM. ROZPOCZĘTY ZOSTAŁ W CAŁYM KRA­
JU NARODOWY SPIS POWSZECHNY, PIERWSZY TEGO RODZAJU SPIS PO 
WOJNIE, OBEJMUJĄCY SPIS LUDNOŚCI, MIESZKAŃ, ZABUDOWAŃ ZAMIE. 
SZKANYCH, MIEJSCOWOŚCI ORAZ GOSPODARSTW ROLNYCH.

Prac, spisowe, szczególnie w miastach 1 
zostały w znacznej części obwodów za­
kończone Jut w pierwszym dniu. Należy­
te przeszkolenie 120-tyslęcznej rzeszy ko­
misarzy obwodowych oraz szeroko zakro 
Jona akcja Informacyjna 1 uświadamiają­
ca o znaczeniu 1 zakresie spisu spowodo 
wały, że odbywa się on sprawnie, w atmo 
sferze pełnego zrozumienia wielkiego zna­
czenia udzielanych odpowiedzi dla celów
statystycznych 1 naukowych.

W swej odpowiedzialnej pracy, komlsa. 
rze spisowi spotkali się nie tylko z życz 
llwym 1 pełnym zrozumienia przyjęciem 
ze strony ludności, ale znaleźli poparcie 
i współdziałanie ze strony aktywu ZMP, 
ZSChl. 1 Ligi Kobiet. Pełnomocnicy Na-

Żywy Budda” — -. • 1-

c.fiarą mordu wywiadu brytyjskTego
PEKIN (PAP), ■

Chin donosi, że 22 ----- -— ,
Czangtu (Tybet) otruty został przez 
agenta brytyjskiego, Forda, jeden z

rodowych Rad nadzorowali przebieg pra­
cy komisarzy spisowych.

Wg posiadanych dotychczas danych, w 
Warszawie Jedne z pierwszych zakończyły 
prace komisarzy spisowych uczennice: 
Czesława Łukaszewicz i Zofia Nurkówna. 
pierwszym komisarzem spisowym, który 
ukończy! pracę w Toruniu była Stefania 
Iglcwska, członkini ZMP.

Tradycy’ny
LonLurs szopek

KRAKOW (a) Podobnie jak w la" 
tach ubiegłych Muzeum Historyczne 
m. Krakowa organizuje w drugiej po’ 
Iowie bm. doroczny konkurs na naj" 
piękniejsze szopki krakowskie, mają’ 
cy na celu podtrzymanie i ożywienie 
jednej z starodawnych tradycji miej*
scowych. Konkursy te cieszyły się 
stale wielkim zainteresowaniem pu« 
bliczności, a zwłaszcza samych wyko* 
nawców szopek, którzy wywodzą się 
głównie z rodzin robotniczych przed" 
mieść.

Agencja Nowych I czołowych przywódców tybetańskich, 
22 sierpnia br. w ' Żywy Budda Geda. Po wyzwoleniu

Czangtu przez armię ludową mor­
derca został aresztowany i przyznał 
się do winy.

Gotowi 
walczyć o wyzwolenie 
TAIWANU!

PEKIN (PAP). Opinia publiczna 
całych Chin manifestuje gorąco po­
parcie dla delegata chińskiego w 
Laike-Succes — W u Hsiu-Gzuana, 
aprobując w pełni stanowisko, jakie 
zajął on w ONZ.

Organizacje masowe prowincji Fu­
kien ogłosiły oświadczenie, stwierdza 
jące, że 12-milionowa ludność tej pro­
wincji zdecydowana jest walczyć o 
wyzwolenie Taiwanu.

Geda był członkiem połudn.-zach. 
komitetu wojskowego i administra­
cyjnego oraz wicepremierem rządu 
ludowego prowincji Sinkiang. 10 lip- 
ca br. Żywy Budda wyjechał do Ty­
betu, aby przedstawić politykę Cen­
tralnego Rządu Ludowego wobec lud 
ności Tybetu, nawołując do ścisłej 
jedności między ludnością tybetańską 
a armią ludowo-wyzwoleńc®ą, zysku­
jąc powszechne poparcie wród la­
mów i ludności.

Owocna działalność Gedy wzbudzi­
ła zaniepokojenie wśród agentów im­
perializmu brytyjskiego, działających 
w Tybecie, którzy postanowili go 
zlikwidować. Dnia 22 sierpnia Ford 
zamiar ten wykonał.

MOSKWA (PAP). „Prawda" ogło­
siła artykuł redakcyjny pt „W spra­
wie oświadczenia Trumana na konfe­
rencji prasowej. — Nowa histeria 
wojenna". W artykule tym, poświę­
conym znanym wynurzeniom prezy­
denta USA z dnia 30 listopada, czy­
tamy co następuje:

Dnia 30 listopada na konferencji 
prasowej Truman złożył oficjalne 
oświadczenie w związku z ostatnimi 
wydarzeniami w Korei, w którym nie 
tylko powtórzone zostały dawne de­
klaracje o tym, że rząd USA nie za­
mierza zrezygnować ze „swojej mi­
sji" w Korei, lecz przeciwnie zapo­
wiedziano rozszerzyć jeszcze bardziej 
armię amerykańską i kontynuować 
machinacje imperialistyczne w Korei 
i w stosunku do Chin.

W oświadczeniu tym Truman roz­
wodził się również na temat swego 
dążenia do rokowań pokojowych, 
chociaż wywody te sprawiły wraże­
nie jawnie fałszywego maskowania 
się. Wiadomo, że wszystkie propozy­
cje demokratyczne rządu koreańskie­
go i rządu ludowego Chin, zmierza­
jące do pokojowego rozwiązania kwc 
stii koreańskiej, niezmiennie spotyka­
ły się z miejsca z nieprzejednaną wro 
gością Trumana. Czemuż to Truman 
odrzucił propozycje pokojowe Koreań 
czyków i Chińczyków, jeśli dąży on 
istotnie do pokoju?

Truman oskarża Koreańczyków i 
Chińczyków o „agresję". Może U> wy 
wołać jedynie uśmiech. Czyż Ko­
reańczycy lub Chińczycy napadli na 
Stany Zejdnoczone?

Czyi to nie wojska USA znajdu­
ją się w Korei i na Taiwanie? Któż

Phenian skazany 
przez Amerykanów 
na zagładę

LONDYN (PAP) Jak wynika z donie­
sień korespondentów prasy zachodniej, 
wojska amerykańskie przed ucieczką z 
phenianu skazały to miasto na zagładę. 
Amerykanie niszczą Phenlan w barba­
rzyński sposób. Miasto wstrząsane jest 
wybuchami min podłożonych przez spe­
cjalne amerykańskie oddziały niszczy­
cielskie 1 stoi w płomieniach. Ludność 
narażona jest na śmierć 1 straszliwe cler-

I pienia.

więc jest tutaj agresorem, jeśli nie 
Truman i jego przyjaciele — Mae 
Arthur, Harriman 1 inni?

Dlaczego Chiny, graniczące z Ko­
reą, nie mają prawa do obrony swej 
granicy, podczas gdy Stany Zjedno­
czone, odlegle od Korei o 5 tysięcy 
mil, mają prawo „bronić swego bez­
pieczeństwa" na dystans 5 tysięcy 
od swych granic?

Gdzież tu logika i sprawiedliwość?
Któż oprócz ludzi, którzy postra­

dali rozum, może uwierzyć po tym w 
pokojowe intencje Trumana i jego 
przyjaciół? Trumanowi potrzebna 
jest wojna, a nie pokój. Właśnie dla­
tego wszczyna on nową histerię wo- 

I jenną.

Wybory 
do rad terenowych 
w Rumunii

BUKARESZT (PAP). W niedzielę. 
3 bm. odbyły się w Rumunii w atmo­
sferze ogromnego entuzjazmu wybo­
ry do obwodowych, miejskich, rejo­
nowych i wiejskich rad narodowych.

Kara śmierci
za udział w armii

i wyzwoleńczej Filipin
NOWY JORK (PAP) Na początku grud 

nia br. przewodniczący senatu Filipin 
przedstawił projekt ustawy, przewidujący 
karę śmierci za przynależność do ludo. 
wo-wyzwoleńczej armii Filipin.

Koreańskie wojska ludowe

na przedpolach Phenianu
LONDYN (PAP) Korespondenci brytyj­

scy donoszą z Seulu, że 8 armia amery­
kańska znajduję się w odwrocie pod na­
ciskiem armii ludowej. Oddziały armii 
ludowej ominęły przygotowaną przez do­
wództwo amerykańskie linię obronną 
Sunczon — Sukczon 1 posunęły się na. 
przód w kierunku południowym. W tej 
sytuacji przygotowana przez Ameryka­
nów linia obronna Sunczon — Sukczon 
okazała się bezwartościowa. Wojska lu­
dowe znajdują się na wschodnich przed, 
polach Phenianu.

Korespondenci brytyjscy podkreślają, 
że sytuacja około 50 tys. żołnierzy amery

kańskeh 1 brytyjskich, otoczonych przez 
wojska ludowe w rejonie Czankżln, Jest 
niezwykle trudna. Przyznają oni, że stra 
ty amerykańskie są bardzo wysokie.

Gwałtowne walki między wojskami a- 
merykańsklml 1 brytyjskimi, znajdujący­
mi się w kotle —a oddziałami armii lu. 
dowej, zasilonymi przez znaczne grupy 
partyzantów — trwają nadal.

Na terenie całej Korei ożywiła się dzia 
lalność bojowa partyzantów, którzy ata­
kują Unie komunikacyjne głęboko na za­
pleczu wojsk amerykańskich. Oddziały 
partyzanckie odniosły sukcesy w rejonls

1 Seulu i w rejonie Wonsan.
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Święto „Barbórki"
O c-d. ze str. I

górnictwa, najbardziej zmechanizo­
wanego na świecie.

Wicemin. Uljanow wyraz.il podziw 
dla osiągnięć polskich górników oraz 
pozdrowił ich w dniu ich święta w 
imieniu radzeckich mas pracujących.

Owacyjnie przyjęto też mowę Jana 
Tepera — przedstawiciela Czechosło­
wacji oraz Jang Tehiang-Tchanga — 
przewodn. delegacji chińskiej.

Uczestnicy akademii wystosowali 
następnie do Prezydenta RP Bole­
sława Bieruta depeszę, w której czy­
tamy m. in.:

„W uroczystym Dniu Górnika skła­
damy Ci, Obywatelu Prezydencie, 
przyrzeczenie, że w oparciu o do­
świadczenia pierwszego roku Planu 
6-letniego. wykorzystując wspaniałe 
wzory i przykład radzieckich górni­
ków, będziemy ofiarnie realizować 
wielki plan uprzemysłowienia Polski, 
plan zbudowania szczęśliwego socja­
listycznego jutra."

lewicowego skrzydła
LONDYN (PAP) Jak donoszą dzienniki 

australijskie, w wyborach do organów 
kierowniczych północnego oddziału austra 
lijskiej federacji związków zaw. górni­
ków w stanie Nowa Południowa Walia — 
kandydaci lewicowego skrzydła uzyskali 
większość miejsc — 7 na 11 miejsc.

Pismo Premiera NR!) Grotewohla do Adenauera 

Zjednoczenie Niemiec 
odpowiadałoby pragnieniom wszys&ich iiemców
_,®RRLIN (PAP). JAK DONOSI AGENCJA ADN, PREMIER GROTE- i TOTO---------
VYOHL SKIEROWAŁ IV PIĄTEK PRZEZ SPECJALNEGO WYSŁANNI- poko,l!’ zawarcie traktatu pokojowe- 
KA DO SIEDZIBY Dr ADENAUERA W BONN PISMO NASTFPUJACEJ s° oraz Przywrócenie jedności Nie- 
TRESCI: ‘ ’ mieć nalety przede wszystkim od po­

rozumienia się. samych Niemców. 
Porozumienie takie uwalamy za moż- 

________w „ u . .. ,___„___ Uwe, cały bowiem naród niemiecki 
stwie remilita^acji” i’* wciarnieHa nie swych interesów narodowych Pragnie pokojowego uregulowania.—l — . s s nrzez sttv i Odpowiadałoby to pragnieniom

wszystkich miłujących pokój Niem­
ców, gdyby utworz.ona została ogól- 
noniemiecka rada ustawodawcza, zło­
żona na zasadzie parytetu z przedsta­
wicieli Niemiec wschodnich i zachód-, 
nich, któraby przygotowała utworze­
nie ogólnoniemieckiego rządu tymcza 
sowego — suwerennego, demokratycz 
nego i miłującego pokój — oraz przed 
stawiła rządom ZSRR, USA, W. Bry­
tanii i Francji odpowiednie propozy­
cje do wspólnego zatwierdzenia. 

Równocześnie, aż do czasu powsta­
nia rządu ogólnoniemieckiego, udzie- 

• lałaby ona wymienionym rządom kon 
I sultacji przy opracowaniu traktatu 
! pokojowego. Dla zasięgnięcia opinii 
I narodu niemieckiego w sprawie po- 
। wyższej propozycji, można byłoby 
przeprowadzić referendum.

Sądzimy, że cgćlnoniemiecka rada 
ustawodawcza mogłaby podjąć się o- 
pracowania warunków wyborów 
ogólnoniemieckich do zgromadzenia 
narodowego.

Rząd NRD jest gotów prowadzić w 
duchu uczciwego porozumienia roz-

tdvó?.S1EDZIBY Dr ADENAUERA w BONN PISMO NASTĘPUJĄCEJ llvlsavl: ‘ ‘
„Wskutek rozbicia Niemiec, naród • Gi »

znalazł się w niezmiernie ciężkiej sy- . - Eu? “^•’’(eeki jest glę-
tuaoji, która zaostrzyła się w następ- boko zaniepokojony, widząc zagroże-

przez siły imperialistyczne.
IV obliczu tej sytuacji utrzymanie

Patrioci chińscy Jak jeden mąż

sjednoczyiś ss^
przeciwko imperialistycznej agresji USA

Niemiec zach. w plany przygotowań

PEKIN (PAP) Przewodniczący central- 
nego rządu ludowego Mao Tse-Tung wy. 
stosował depeszę powitalną do 42 tys, 
przemysłowców 1 kupców miasta Tian- 
czln, którzy odbyli wiec pod hasłami 
walki przeciwko agresji amerykańskiej, 
o udzielenie pomocy Korei 1 w obronie 
ojczyzny.

W odpowiedzi na telegram, wysiany 
doń przez uczestników wiecu, Mao Tse. 
Tung Pisze: „Zrozumieliście dobrze re­
akcyjny charakter imperialistów amery­
kańskich, którzy rozpoczęli agresję prze. 
C1W Chinom 1 Korei. NI, daliście się o- 
szukać 1 zastraszyć. Włączając się 30 u- 
stopada do patriotycznego ruchu oporu 
przeciwko agresji amerykańskiej, udzie.

Fabryki pomorskie 
oszczędziły 4 mil). ,| G,„elI, Kongreso,yin 

teas ,T’ ”” ,•*» produkcyjnych, “ i?
gresu Pokoju. 1 “ czesc światowego Kon-

i wyraźnie oświetlał drogę.
— Tak... Przeciągnęli drut...
To było jasne i dziwne, że dopiero teraz przyszła doń 

ta myśl. Wiedząc, że będzie jechał — zagrodzili drogę 
silnym, mocno napiętym drutem. Wystarczyło. I tak 
cud, że wypadek ten nie pociągnął za sobą gorszych 
następstw.

A dlaczego to robili? I kto to zrobił? Komu mogło
zalezeć na tym, aby on, Zbigniew Gończ, skręcił po
nocy kark i na dłuższy czas pojechał do szpitala, albo
przeniósł się na cmentarz?

Nie trudno odgadnąć. Znał ich dobrze. Wiedział, że 
me przebierają w środkach, jeśli chodzi o usunięcie 
kogoś, kto usiłuje się im sprzeciwić, kto jest im nie­
wygodny. Zna ich dobrze i wie gdzie ich szukać. Tam 
siedzą, tam, w tych zamożnych, dostatnich gospodar­
stwach, tkwią w murowanych budynkach, pokrytych 
blachą, wyrastających ponad strzechy biedniackich 
chałup...

Znudziła im się już nie dająca rezultatu, żmudna wal­
ka podjazdowa. Uderzyli jawnie. Uderzyli zaś w kie­
runku, z którego zagrażało im największe niebezpie- 
czeńswo.

— No... — szepcze do siebie Gończ. — Uderzenie tyl­
ko połowicznie osiągnęło cel...

Poturbowany jest porządnie, temu nie da się zaprze-
, we-

HOKElSCI POLSCY 
ZWYCIĘŻAJĄ

KATOWICE (PAP). W rewanżo­
wym meczu hokejowym, rozegranym 
w poniedziałek na Torkacie, repre­
zentacja ZS Górnik pokonała repre­
zentację Ostrawy 2:0 (1:0, 1:0, 0:0).

KOSZYKARKI FSGT 
W POLSCE

WARSZAWA (PAP). 6 bm. przy­
jeżdża do Warszawy reprezentacja 
kobieca FSGT w koszykówce.

Francuzki przyjeżdżają z Pragi, 
gdzie uczestniczą w rozgrywkach 
o wielką nagrodę miasta Pragi.

PEKIN (PAP) W Pekinie odbywa się 
obecnie zbiórka podarków dla ochotni­
czych oddziałów walczących w Korei. Na 
czele akcji zbiórkowej stoi Chiński Na. 
rodowy Komitet Obrony Pokoju 1 Walki 
przeciwko Agresji Amerykańskiej.

Zrealizowane dotychczas zobowią­
zania produkcyjne robotników woj. 
bydgoskiego przyniosły gospodarce 
narodowej blisko 4 mil. zł oszczęd­
ności. Wśród załóg fabryk pomor­
skich jedno z czołowych miejsc za­
jęła załoga zakładów „Pe-Pe-Ge" w 
Grudziądzu, gdzie młodzieżowa bry­
gada wykonując z nadwyżką swe zo­
bowiązania kongresowe, dała dodat­
kową produkcję wartości przeszło 
4 tys. zł.

Ze wsi całego kraju napływają 
meldunki o przedterminowej dosta­
wie nadwyżek zbożowych oraz o 
licznych pracach społecznych, wyko­
nanych przez chłopów na cześć 
II Światowego Kongresu Pokoju. W 
woj. bydgoskim np. o realizacji zobo­
wiązań donieśli chłopi przeszło 1.500 
gromad i 90 spółdzielni produkcyj­
nych oraz kilkuset państwowych go­
spodarstw rolnych. Chłopi 535 gro­
mad manifestacyjnie dostarczyli zbo­
że do punktów skupu, przy czym 
plan dostaw przekroczono o przeszło 
50 proc. M. in. rolnicy powiatów 
inowrocławskiego i włocławskiego 
dostarczyli przed terminem 3 tys. 
ton zboża.

:v powiatów 
włocławskiego

Prof. Joliot Curie

GENEWA (PAP) Na lotnisko paryski* 
Le Bourget przybył z Pragi samolotem 
prof. Jollot-Curfe. Prof. Joliot Curie na 
skutek niesłychanej postawy władz line, 
rykańsklch nie mógł powrócić do Fran­
cji pociągiem, Jak tego wymagał Jego 
stan zdrowia. Po kilkudniowym wypo­
czynku w Pradze Joliot Curie wrócił do 
Paryża w dobrych warunkach, gdyż sa. 
molot był pilotowany przez najlepszych 
czeskich pilotów. Profesorowi towarzy. 
szyli deputowany Chambeiron oraz Jean 
Laffitte.

Wypowiedzi czytelników „IKP“

O Kongresie

lenia pomocy Korei 1 obrony swych do­
mów 1 kraju — zademonstrowaliście swe 
sprawiedliwe cele.

Imperialiści amerykańscy występują z 
kłamliwą propagandą przeciwko narodo 
wl chińskiemu. Żaden patriota nie powl 
nien wierzyć tym kłamstwom. Imperial! 
ści amerykańscy, którzy wtargnęli do Ko 
rei 1 na Taiwan, którzy bombardują ob­
szary Chin północno-wschodnich, stosują 
wszelkiego rodzaju gangsterskie metody, 
aby zastraszyć naród chiński. Każdy pa 
triota musi zdecydowanie występować 
przeciwko agresji Imperialistów amerykań 
skich i nie bać się ich gróźb.

Sądzę, że wszyscy przemysłowcy i kup­
cy, patrioci swego kraju wraz z szero. kimi __ \ . uuvnu uczciwego porozumienia roz-
tront WSZyStkiCh Mgad-
koX’ kktdry IT’* tilnieJ,Iy nIł kledy- zad—Umi ogć- 
kolwek dawniej. Przyniesie to nlewątpll ustawodawczej.

”e zwyci«stw° narodowi: PrnnnnnU™„ 
chińskiemu w świętej wojnie przeciwko 
agresji imperialistycznej".

z utworzeniem i z 
zadaniami ogólnoniemieckiej rady

i Proponujemy, by w tym celu każdy 
.z obu rządów mianował sześciu
1 swych przedstawicieli."

Zarządzenie PKPG

Czytać i pisać
będzie umiał do 1 maja 1951 każdy robainik 
w^źRSZAW^ <T* A * * * * * * *£>- p»ństwowa Komisja Planowania Gospodarczego 

Wn,.ose* CRZZ- w Porozumieniu z ministrem oświaty i pełno­
mocnikiem rządu do walki z analfabetyzmem, zarządzenie, w którym po- 
hniitó 1 maJa n- ? Poprowadzić likwidacje analfabetyzmu wśród ro­
botników wszystkich zakładów pracy.
Zarządzeąię PKPG poleca (Jyrekto- 

rom i. kierownikom z a*! ad ów' procy 
udzielić daleko idącej jiomocy przy 
likwidacji analfabetyzmu w przed-

Uczony chiński 
zostfal uwolniony

PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Chin donosi, że znany chiński fizyk 
atomowy Czao Czung-Yao, który w 
drodze powrotnej do kraju areszto­
wany został przez Amerykanów i u- 
wolniony dopiero wskutek protestów 
chińskiej opinii publicznej, powrócił 
obecnie do Chin wraz z grupą stu­
dentów z Ameryki, W. Brytanii i Ka­
nady.

sięhiorstwhch im podległych przez 
wykorzystanie wszelkich stojących 
do ich dyspozycji środków.

Zarządzenie PKPG nakłada następ 
nie na dyrektorów i kierowników za­
kładów pracy obowiązek zatrudnia­
nia robotników - analfabetów w okre­
sie trwania nauki tylko w zmianach 
dziennych oraz unikania przenosze­
nia ich na miejsce pracy odległe te­
renowo od miejsca, w którym odby­
wa się kurs. Dla robotników - anal­
fabetów zamieszkałych w dużej od­
ległości od miejsca pracy mają oni 
zorganizować dojazdy, skoro tvlko 
warunki techniczne na to pozwolą.

Wszyscy analfabeci i półanalfa­
beci w zakładach pracy powinni brć 
objęci nauką najpóźniej do 20 grud­
nia br.

po Kongresie
ZwiązLi zawodowe 
będą realizowały 

w życiu codziennym 
uchwały II Kongresu

IJ Kongres Obrońców Pokoju speł­
nił nasze oczekiwania. Jasno, do­
bitnie wykazał, poprzez wypowiedzi 
przedstawiciela bohaterskiego Związ­
ku Radzieckiego Ilję Erenburga, 
przedstawiciela Chin Ludowych Kuo 
Mo-Żo, przedstawicieli Korei, Viet- 
namu, Indonezji, które osobiście sły­
szałem w czasie mojej obecności na 
Kongresie, te walka o obronę poko­
ju i demaskowanie najmitów podże­
gaczy wojennych, jest najświętszym 
obowiązkiem ka’dego człowieka pra­
cy.

Związki zawodowe będą realizo­
wały uchwały Kongresu w tyciu co­
dziennym poprzez uświadamianie, te 
wydajnością i jakością pracy przy­
czynimy się do obrony pokoju, a 
tym 
mas

Sek.

samym do ogólnego dobrobytu 
pracujących,

Feliks Sobolewski
Żarz. Okręgu Zw. Pollgrafikćw

*

Niech broń idzie 
do muzeów

Mam blisko siedemdziesiąt lat I 
przez tyle prawie czasu obserwuję 
zniszczenia, jakie przynoszą wojny. 
Przez siedemdziesiąt lat wiele ich by 
lo. a oto ludzie szaleni pragną nowej. 
Włożyłem wiele trudu w pracę spo­
łeczną, w pracę pokojową, i nie cbcę 
już widzieć nowej ruiny. Kiedy to 
w końcu ludzie zdobędą się na to, 
by broń schronić do muzeów! Śledzi­
łem pilnie przebieg II Światowego 
Kongresu Pokoju w Warszawie i wie 
rzę, że trwały pokój na świecie jest 
coraz bliższy rzeczywistości. Wszyst­
kie narody, hez względu na rasę, wy­
znanie itd, pokoju pragną. I pokój 
będzie!

Ignacy Baranowski 
członek S. D.

JERZY 5ZELIGA

iwUSTOMDZIO 41
Do pokoju wpływała woń przekwitających akacji, 

wieczór był ciepły, ulicą wolno przesuwali się prze­
chodnie, mrok gęstniał, otulając drzewa i domy. Nad 
dachami miasta wisiało ciemne, wieczorne niebo.

— Jaka szkoda, że już trzeba wracać do Brzozo­
wie... — szepnęła Teresa, mrużąc swe duże, ładnie wy­
krojone oczy.

Świadomość tego, że ma męża i syna, że nie może po­
stępować według swej woli, lecz musi ponosić konsek­
wencje swego zbyt pochopnego kroku — zaciążyła jej 
nieznośnie.

Przygryzła ze złością wargi. Jakże daleką była w tej 
chwili od niej myśl ■: Zbigniewie...

... Z mlecznej żaró-wki sączy się na pokój matowe, 
łagodne światło. Leżący na sąsiednim łóżka murarz, 
który uległ wypadkowi w czasie pracy zanosi się chryp- 
,\wyn kaszlem.

Powietrze jest przesycone charakterystycznym zapa­
chem szpitala. Za oknem mrok. Wzdłuż łóżek idzie 
wolno dyżurna siostra, Miała biały, sztywno nakroch­
malony kornet i biały fartuch. Zatrzymuje się przed 
każdym łóżkiem i obserwuje uważnie twarze chorych. 
Cerę ma różową, kwitnącą i nikt by nie powiedział, że 
Siostra dyżurna liczy już ponad 50 lat.
y — Jak się pan czuje? — pyta Gończa.

Trudno odgadnąć, czy robi to powodowana prawdzl- 

vą troskliwością, czy też uważa, że wchodzi to w za­
kres jej obowiązków zawodowych.

Raczej jednak to drugie, bo gdy Gończ odpowiada:
Już lepiej... — twarz siostry nawet nie drgnie. 

Przesuwa po nim obojętnie spojrzeniem wyblakłych 
oczu i bez słowa kontynuuje swój wieczorny obchód. 
Idąc, kolysze głową, a skrzydła jej kornetu, który przy­
pomina Góńczowi wielkiego, białego motyla — chwieją 
się na wszystkie strony.

Na ulicy rozlega się nagle klakson auta. Przecina 
ciszę i momentalnie milknie. Znowu nic się nie dzieje. 
Z mlecznej żarówki sączy się matowe światło. Nawet 
murarz przestał kaszleć. Zdrzemnął się widocznie.

Siostra dyżurna bezszelestnie, jak ogromna, jasna 
ćma, wysuwa się z pokoju. Gończ odprowadza ją wzro­
kiem.

Właściwie czuje się już zupełnie dobrze. W ogóle 
mogli go nie przywozić do szpitala. Szkoda było fatygi. 
Wystarczyłoby, żeby założono mu opatrunek i żeby 
dwa, trzy dni poleżał w łóżku w domu.

Nic groźnego. Poturbował się mocno, to prawda, ale 
to jeszcze nie powód, by zajmował łóżko w szpitalu.

Przymyka oczy. Od kilkunastu godzin daremnie usi­
łuje odtworzyć w myślach przebieg owej kraksy. Nie 
może tego uczynić.

Pamięta tylko, że gnał motocyklem z Tymian do 
Brzozowie. Było ciemno, ale nie ciemniej, niż zazwy­
czaj. Mijając pełnym pędem zagajnik, stracił panowa­
nie nad kierownicą.

Dlaczego? " 4^
Trudno powiedzieć. Chyba... chyba... r 
O, właśnie to!
Gończ porusza się niespokojnie na łóżku.
Czuł przecież wyraźnie, że wpadł na jakąś niewi­

dzialną przeszkodę. Co to było, czemu tego nie spo­
strzegł? Reflektor funkcjonował bez zarzutu, ostro

czyć. Dwa pęknięte żebra, liczne potłuczenia, 
wnętrzny wylew krwi.

Na parę dni go unieruchomili, ale nie na długo.
karz powiedział...

Nagle urywa się tok rozumowania. Inna sprawa 
suwa się na plan pierwszy.

... Prawda, lekarz... To przecież ten sam kapitan-efii- 
rurg, który operował go wówczas, pod Kołobrzegiem...

o przecież lekarz batalionowy... Jakimi dziwnymi dro­
gami chodzą ludzkie losy...

wy-
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Z dnia na dzień rosną kadry TAKICH LUDZI JEST WIELU

wspólbudowniczych Polski Ludowej
Z dnia na dzień rosną zastępy wykwa llflkowanych kobiet — atkywnych współ- 

budowniczych Ludowej Ojczyzny, które dzięki systematycznemu szkoleń a
I doszkalaniu ^wodowemu obejmują coraz to nowe funkcje w zawodach dawniej 
dla nich niedostępnych.

Wiele kobiet pracuj, w porcie szczeclń . nlków m„ry„lstow itp.
■kim. Biorą one aktywny udział we współ i K ... ___ _
rawodnictwie pracy, zdobywając zaszczyt I 
Be miano przodowników. Zarząd portu 
przystąpił obecnie do szkolenia 5S kobiet j 
do obsługi podciągarek wagonowych. W । 
Stadium organizacji znajduje się 3®-osobo- I 
Wy kurs strażników portowych.

W szczecińskiej Dyrekcji Okręgowej > 
Kolei Państwowych 4S proc, pracujących , 
kobiet bierze udział we współzawodnic. 
twie pracy. M. in. Maria Truchanowicz, 
pracująca Jako tokarz w warsztatach ko­
lei wąskotorowych w Gryficach, wyrabia 
przeciętnie 151 proc, normy, a zatrudnio­
na przy naprawie parowozów w Staro­
gardzie Franciszka Lange Jest przodowni­
ca pracy.

Na wyróżnienie zasługuje również ze- 
■pół sprzątaczek z parowozowni Koło, 
brzeg w składzie: Misiura, Lukasiewicz i 
Januszkiewicz. Dzięki zdolnościom 1 do­
kształcaniu się wiele kobiet awansowało 
na stanowiska dyżurnych ruchu, rewizo- 
rek. konduktorek, ślusarzy, ambulansie.

Trzy najzdolniejsze robotnice: Teresa 
Koslak, Feliksa Ślusarska 1 Stanisława 
Szcząsnowicz ze Szczecina, ukończyły 
kurs przewodniczących i sekretarzy rad 
zakładowych w Michalinie koło Warsza­
wy.

Zl-letnla Eugenia Wysocka, z parowo, 
zowni Szczecin port, która 
pracowała Jako pomocnik maszynisty 
szkoli sią obecnie na samodzielnego ma-

dotychczas

ezynistą kolejowego. We współzawodni­
ctwie między DOKP Szczecin — Poznań 
bierze udział ponad 350. kobiet zatrud­
nionych w obydwu dyrekcjach.

W chwili obecnej w województwie po­
znańskim w oddziale PPB pracuje M mn 
rarek, które wysoko przekraczają swoje 
normy produkcyjne. M. In. Maria Rubin 
pracująca w PPB w Pile wyrabia IM proc 
normy. W poznańskich zakładach przemy 
slowych 14 kobiet Jest spawaczkaml, I 
mechanikami, a 17 kobiet teletechnikaml. 
Funkcją listonoszów pełni w wojewódz. 
twle poznańskim 134 kobiet. Miejskie ko­
leje elektryczne województwa zatrudnia­
ją 117 konduktorek.

BUDŻET DOMOWY
po wymianie pieniędzy

Liga Kobiet 
przychodzi z pomocą 
kobietom miast i wsi

Wojewódzkie wydziały gospodar­
stwa domowego Ligi Kobiet prowa­
dzą wśród szerokiego ogółu miesz­
kanek miast i wsi systematyczną ak­
cję udzielania porad w zakresie ra­
cjonalnego żywienia.

W ubiegłym kwartale instruktorki 
gospodarstwa domowego przeprowa­
dziły na terenie całego kraju 35 kur­
sów krótkoterminowych, które ukoń­
czyło około 1.200 kobiet. Na każdym 
tego rodzaju kursie pewna ilość go­
dzin poświęcona była aktualnym za­
gadnieniom społeczno-politycznym. 
Kursy zapoznały także kobiety z tak 
ważnymi problemami jak: Plan 
6-letni, spółdzielczość produkcyjna 
i. wsi, cele i zadania Światowej De­
mokratycznej Federacji Kobiet oraz 
z udziałem kobiet w ogólnoświatowej 
* alce o pokój.

W wielu odległych wsiach i mia­
steczkach instruktorki zorganizowały 
pokazy z dziedziny racjonalnego ży­
wienia. Pokazy takie szczególnie mi­
le brły widziane przez gospodynie 
wiejskie, które instruktorki gospo­
darstwa domowego zapoznały z wie­
loma sposobami konserwowania i 
przetwarzania owoców, jarzyn itp.

Wymtana pieniędzy nie wniosła żad­
nych zmian w cenach artykułów żywno, 
żelowych, tekstylnych 1 Innych. Jest jed­
nak wiele jeszcze gospodyń, które twier­
dzą, że nie mogą slą doliczyć 1 odpo 
Wiednie rozdzielić sumy na cały miesiąc.

Trudności te spowodowane są przyzwy­
czajeniem do operowania dużymi sumami. 
Przed wymianą tysiąc złotych nie stanowi 
ło dużej sumy, a dziś to „kawał grosza". 
Stąd też bywają dotąd wypadki, że osoba 
trudno orientująca sią w przeliczaniu ro­
bi wydatek nie zdając sobie sprawy z 
wysokości sumy.

— Żebym Mą od rnsni zorientowała, że 
30 zł to dawny tysląe napewno bym nie 
kupiła. — oto zdanie, które można usły­
szeć po miesiącu jaki upłynął od dnia 
wymiany.
“wszystkie te toudnośeł są ełiwfiowe 1 
miną bezwątpiania same po pewnym cza­
sie, ale można w sposób bardzo sfcutecz-

Codziennie
po 105 koszul

Świetne wyniki produkcyjne uzys­
kały w czasie „Wart Pokoju" robot­
nice włókienniczych i odzieżowych 
fabryk Łodzi. Józefa Matusiak, ro 
botnica ZPB im. Szymańskiego wy­
produkowała ponad plan 60 kg przę­
dzy, a tkaczki: Helena Wdowiak i 
Maria Wypych z ZPB im. Dzierżyń­
skiego, pełniąc „Warty Pokoju", wy­
konują 141 proc, normy. .

W zakładach Przemysłu Odzieżo­
wego „Wólczanika" szwaczki Ada­
miak i Pągowska w czasie obrad Kon 
gresu szyły codziennie po 105 ko­
szul, przekraczając tym samym wy­
soko swą dotychczasową wydajność.

ny dopomóc do ich usunięcia. Pola rębny 
jest do tego przede wszystkim noto*. o- 
łówek 1 trochę cierpliwości.

Miesiąc czasu dal nam możność 
towanla sią w wartości pieniądza 
liczonych cenach. Zęby uniknąć 
rozumień musimy właśnie teraz szczegól­
nie dokładnie układać nasz miesiączny 
domowy budżet. Kupować tylko rzeczy 
przewidziane w budżecie, a cena tych 
musi być naprzód przed kupnem wiado. 
ma. Przy realizowaniu tego budżetu trze­
ba koniecznie notować wydawane pienią­
dze nie omijając nawet bardzo drobnych 
sum.

Kiedy mtrąle miesiąc 1 wydatki mnie, 
azczą sią w zaplanowanym budżecie 1 w 
ramach pensji — będziemy mieli możność 
Skontrolowania debla. Unikniemy w ten 
sposób wielu trudności 1 wątpliwości ezy 
nas aby nie oszukano przy sprawunku.

Ta rada przydałaby Mą nie tylko kobie­
tom, ale czy który mężczyzna zechce ro­
bić domowy budżet? Przydałoby sią — 
tym samotnym. Sch

torlen-
1 prtt. 
niepo-

Takich ludzi jak Krystyna Karpińska mamy w Polsce wielu. Dzięki 
nim osiągnęliśmy tak poważne rezultaty jak wykonanie Hanu 1 rzyle - 
niego i możemy być pewni, że ich zapal do pracy walnie przyczyni się O 
zwycięstwa na socjalistycznym froncie pracy w walce o realizację Hants 
Sześcioletniego. Krystyna Karpińska. traktorzystka spółdzielni proclukcyj- 
nej w Wierzbicach, liczy zaledwie 18 lat. Ukończyła 5-klasową szkolę 
podstawową oraz kurs dla traktorzystów 7 o jej jednak nie 
Uczęszcza obecnie na wieczorowe kursy dokształć. Karpińska 
robotnica i aktywistka wie, że podstawą jeszcze lepszych wyników>!*»<%• 
jest odpowiednie wykształcenie zawodowe i ogólne. Karpińska imroin. 
ce sa członkami spółdzielni produkcyjnej Rodzice są z niej

- Aa
ze ftwun traktorem. v

Znana traktorzystka M. Figur 
o swym pobycie w Związku Radzieckim 

GDANSK (dz) Traktorzystka Magdalena ża Mą entuzjastycznie. ZwlMżJi Wisls
Figur jest postacią maną nie tylko spo­
łeczeństwu Wybrzeża, ale również w głą­
bi kraju. Odznaczona „Sztandarem Pra. 
cy" pracuje w PGR Waplewo pod Gdań­
skiem.

Ta dzielna traktorzystka przed niedaw­
nym czasem wróciła z wycieczki robot­
ników rolnych PGR do Związku Radziec 
■kiego, a ostatnio bawita z wycieczką na 
II Światowym Kongresie Pokoju w War­
szawie. O swym pobycie w ZSRR wyra

sowchozów 1 kołchozów, Jak również sta­
cji maszynowych. Była w kołchozie „Ka- 
rawajewo" pod Moskwą, gdzie hoduj, 
slą krowy rasy kostromskiej. W oborze 
widziała żJ.letnią krową „KaMą", któ-a 
daje 15.000 litrów mleka rocznie. W „K. 
rajewle" traktorzysta Iwanowie® na trak­
torze „S-SO" pracował bez remontu 4 la­

Nie imię zdobi człowieka

IMIONA LUDZKIE
mają osobliwy wdzięk

Imiona ludzkie mają osobliwy wdz Barbara, 
ięk. Spójrzmy na jakąkolwiek listę tarzyna. 
osób: jest oschła i bezbarwna, jeżeli 

zawiera same nazwiska, natomiast | 
ożywia się gamą indywidualnych b 
arw, skoro na niej zakwitną imiona. 
Każde zdaje się być synonimem jakie 
jś przyrodzonej cechy, fizycznej, czy 
duchowej, przypisywanej osobie, któ 
ra je nosi.
Wvbór imion podlega silnie modzie, 
a można to powiedzieć zwłaszcza o 
imionach kobiecych. Rodzice, wybie­
rając córce imię maią na względzie 
nie tylko pamięć jakiejś znanej bo­
haterki lub kochanej w rodzinie oso­
by; pamiętają także o tym. że im:ę 
należy do właściwości, nadających 
kobiecie specjalny wdzięk. W łaści- 
cielka stroi się w nie, jak w P’ćk" 
ną suknię, jeżeli jej jest „do twarzy , 
a stara się przynajmniej nadać mu 
cechę oryginalności, skoro otrzyma 
imię mniej dźwięcznie brzmiące.

Powiada przysłowie, że ..nie imię 
zdobi człowieka, lecz człowiek zdobi 
jmię“ _  i życie bardzo często po­
twierdza tę prawdę. Imiona rzadko 
używane, zapomniane, uważane za 
brzydkie — nabierają uroku, gdy 
nosi je osoba mila, dobra, pełna 
wdzięku. , ,

W dawnej Polsce pow«zeoRnP byty 
Uniona prostej twarde jak Dorota,

Udział kobiet czechosłowackich
w rozbudowie kraju

brygad ochotniczych. Znaczna ilość ko­
biet postanowiła stanąć w pracy u boku 
mążczyzn. Tak np. do pracy w kopalni 
zgłosiło slą 186 kobiet, do pracy w hutach 
429, do pracy w budownictwie 235 kobiet. 
1.956 kobiet zgłosiło slą do pracy w In. 
nych dziedzinach produkcji. ----------- —J 

prac, w kopalniach. Dla budownictwa zy i Cooków' zakładów pieniężnych 1 ubez- 

skano 730 now, 
nictwa 857 pracowników. Do Innych dzie­
dzin produkcji zgłosiło slą 2.514 członków

Przeprowadzona akcja werbunkowa dla 
pomocy górnikom, hutnikom 1 robotni­
kom budowlanym w kraju ostirawskim 
zakończona została nader pomyślnymi wy 
nikaml. W ciągu dziesięciu dni w kraju 
ostrawskim zyskano ogółem 5.485 człon- 
M8* procownikTw XZ*toh^ąXp^ąć | Według, planuJ-wią

eych pracowników, dla hut. ! pieczeniowych do końca rOAU

Urszula. Tekla, Agata, Ka- 
W w. XV1I1 i na początku 

XIX'szukano imion sentymentalnych, 
wymyślnych, romantycznych. Cho­
dziły' wtedy po święcie Klaudyny, 
Amelie, Seweryny, Kamille, Malwiny, 
Narcyzy, Lucyny, a nawet można 
bvło spotkać Nepoinucynę, Dclfinę, 
Sćmforozę, Ignacynę i Hiacyntę.

Wielki wpływ na wybór imion 
miała literatura. Zapewne nie wystę­
powałaby tak często w metrykach 
Zofia, gdyby Mickiewicz, nie dal nam 
swojej Zosi, sugerując nam czar, jaki 
w naszym pojęciu łączy się z tym 
imieniem. Sienkiewicz rozpowszech­
nił Danusie, Krzysie, Basie, Oleńki. 
Natomiast nie wiadomo dlaczego nie 
przyjęło się zdrobnienie „Jagienka , 
mimo, że nosząca je bohaterka sien­
kiewiczowska szczęśliwsza była niż 
wcześnie zmarła Danusia. Natomiast 
Jadwig mamy zawsze co niemiara, 
zapewne dzięki królowej, której wspa 
niała postać uczyniła to imię jakby 
najhardziej polskim imieniem ko­
biety. , , .

Oil czasów romantyzmu datuje się 
zwrot ku imionom słowiańskim, cho­
ciaż wytłumaczyć trudno, dlaczego 
pogańska, legendarna Wanda ma od 
dawna powodzenie, a nie^ przyjęła 
się np. r 
wi

ę np. Dąbrówka, której Polska za- chodmch. 
dzięcza chrześcijaństwo, albo pięk-1 _

do produkcji 2.000 pracowników banko­
wych 1 ubezpieczeniowych. Na ich miej­
sce powołane będą kobiety, które przejdą 
odpowiednie przeszkolenie, mające im U- 
łatwić pracą w tych zakładach.

W całej republice rozwija sią ruch, ma 
Jący na eelu uwolnienie mążczyzn do pra 
cy w zakładach przemysłowych 1 zastą. 
pienie ich kobietami tam, gdzie kobieta 
pracą taką może wykonywać.

ne imię Ludgarda, rzadką bywa Bo­
żena, nie pojawia się wcale Świę- 
tochna, nie mówiąc już o Rzepisze.

Imiona takie, jak Kinga, Salo-1 
mea, Jolanta bardzo rzadko bywa­
ją nadawane na chrzcie naszym 
dziewczętom. Imiona biblijne ze sta­
rego testamentu, tak pospolite w 
Anglii lub Ameryce, jak Rebeka, Ra­
chela, Rut, Debóra, Estera, nie są u 
nas brane w rachubę, bardzo rzad­
kie jest urocze imię Zuzanna lub 
Marta. W ogóle warto by rozpo­
wszechnić niektóre ładne imiona, np. 
Sylwia, Agnieszka, Justyna, Łucja, 
Celina, Cecylia. Nawet owiana 
poezją szekspirowską Julia nie ma 
wśród nas wielu imienniczek.

Przez wszystkie wieki chętnie na- 
dawano dziewczętom imię Maria.! 
Miewała jednak Maria rozmaite 
odmiany jako codzienne wołanie. 
Zwano ją niegdyś Maryną, w cza­
sach mickiewiczowskich Marylą, 
nóżniei Marynią, wreszcie I.— । - - . , . .
nią. Kiedv Marynia przeniosła S.ę nie w ciepłą bielizną tak dla siebie jak i 
pod strzechy, a Manka zyskała po-. c----- ....-----
nularność na przedmieściach, nastą- ty wełniane. Kupić 
pił zwrot ku prostocie: ukazały sięJ -mi ,e«toroem. 1 
w salonach Marysie, odzyskała pra- . 
wo obywatelstwa Kasia. . |

Obecnie daje się zauważyć zami--, 
łowanie do imion rzadkich, lecz, nie 
jest to objaw podobny, jak w XVIII 

: wieku. Wybierane bywają imiona za 
pomniane, a miłe, przypominające 

i sławne w historii postacie, wielkie 
I święte, lub odnawiające słowiańskie 
i tradycje, zwłaszcza na Ziemiach Za-

M. Gr.

Największe wrażenie na traktorzystę. 
Magdalenie Figur wywarł sowehoz „Gi­
gant" w okręgu roetowSklm o 45.690 h» 
ziemi ornej, którą uprawia 52 traktory 1 
22 kombajny. Sowehoz posiada chlewni., 
liczącą 2780 sztuk trzody. Olbrzymie ob. 
szary pól uprawnych zaopatrywane są w 
nawozy sztuczne z samolotu, który zasilą 
nawozami ok. 100 ha gleby dziennie.

Magdalena Figur pragnie wykorzystał 
doświadczenia traktorzystów radzieckich 
na Wybrzeżu 1 dojść do takich wyników 
Jak w „Karajewie". Aby jednak to osiąg 
nąć, traktorzystka nadmienia, że muśleli* 
byśmy posiadać w gospodarstwie podręcz 
ne warsztaty mechaniczne, w których 
możnaby dokonywać podręcznych remon 
tów. Przeprowadzenie drobnych napraw 
na miejscu zmniejszyłoby czas przestojów 
i umożliwiłoby stale, praktyczne, doksztal 
canle slą traktorzystów w technicznej 
obsłudze maszyn.

Zdaniem naszej rozmówczyni należy 
również znacznie wzmóe pracą po. 
litycznie.wychowawczą wśród pracowni­
ków PGR, co przyczyni sią w sposób de­
cydujący do podniesienia świadomej dy­
scypliny oraz do zwiększenia wydajności 
pracy.

Czas już przygotować się
W tej chwili mamy pełnię jesieni z de­

szczami, wiatrem, ale niezbyt dokuczli­
wym zimnem. Raz po raz nawet zabłyś­
nie jeszcze słońce i wtedy czuje się złud­
ny powiew jesiennego ciepła. Wszystko to 
powinno nam przypominać o niewątpli­
wie zbliżającym się „prawdziwym zimo­
wym" zimnie i mrozach, które w roku 
ubiegłym były nawet bardzo duże.

Wszyscy już prawie chodzimy w paltach 
lub pelisach, ale są jeszcze inne szczegó­
ły garderoby zimowej, równie potrzebne 
z których nabyciem lub uporządkowa. 
niem nie można Już dłużej zwlekać.

Ma-I A więc zaopatrzyć się musimy konlecz- 
• „ ,   — •— *— ul.lto«A łnlr rll o cinkyio łak ]
; domowników, cieple pończochy i skarpe-

S, albo oddać do repe- 
' racji zeszłoroczne kapce, wyczyścić Je 1 
I postawić na miejscu gotowe do noszenia. 
I Jeżeli zaczęłyśmy robotą swetra na dru- 
I tach, nie zwlekać dłużej z wykończeniem, 

to samo dotyczy wełnianej pilotki i cie­
płych rękawiczek. W roku ubiegłym kie­
dy niespodzianie chwyciły duże mrozy 
można było zauważyć w stolicy bardzo 
jaskrawy przykład braku zapobiegliwości 
tego rodzaju. Rezultat byl jak najgorszy. 
W pierwszym dniu mrozów kobiety rzu- 

I city sią dosłownie na zimową odzież ku­
pując nieraz za duże kapce i skarpety

nie odpowiadające kolorem. Sklepy zao. 
patrywane normalnie w towar nie przy­
gotowane na tak gwałtowny napływ ku­
pujących zostały w przeciągu dwuch dni 
ogołocone z towaru.

W tym roku bardzo modne są swetry, 
które można nosić na wszelkie okazje. 
Gładkie golfy w kolorach: żółtym, pa- 
wim i fioletowo-granatowym stanowią 
bardzo elegancki strój, szczególnie do po­
pielatej spódniczki. Można nosić do gol­
fów korale (m. In. perełki).

Swetry z wełny łączonej są wprawdzie 
bardzie efektowne, ale wzory na nich tak 
mało urozmaicone, że przydałoby slą tro­
chą pomysłowości. W Warszawie dąży slą 
już raczej do „wyrabiania" wzorów geo­
metrycznych jak trójkąciki, kwadraty, 
niż pospolitych kwiatków. Jako tło swa. 
trów blerze sią przeważnie kolor popie­
laty a wzory robi slą niebieskie, zielone, 
czerwone. Modne są bardzo wysokie ścią­
gacze ,w których ładnie jest tylko oso. 
bom dość wysokim. Dlatego też niższe 
kobiety powinny raczej nie stosować tej 
mody i 
sokoścl

Swetr 
szybko Jak 
ny i ciepły 
znaleźć jak

do swetrów, wy-robić ściągacze 
normalnej.

gniecie się 1 nie brudzi tak 
bluzka, dlatego też jako ład 
szczegół garderóby powinien 
najszersze zastosowanie. Kr.

nie
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PRAGA. W niedzielę odbyła się ostat­
nia runda rozgrywek piłkarskich o mi­
strzostwo Czechosłowacji. Padły w niej
następujące wyniki:

Bohemians — Teplice 1:1 (0:0), Skoda 
Pilzno — Bratylawa 2:4 (0:3), Slavia — 
Praga 3:3 (3:0), Vitkowlce — ATK 1:3 
(0:1), Trnava — CSD Pflzno 5:1 (2:0 Pre- 
szew — Koszyce 1:1 (0:1), Ziltna — Spar­
ta 3:4 (2:1).

W wyniku rozgrywek 3 pierwsze dru­
żyny w mistrzostwach zdobyty jednako­
wą ilość punktów, a o miejscu w tabeli 
zadecydował stosunek bramek. Najlepszy 
z nich stosunek bramek miała Bratysła­
wa 62:35, która też zdobyła tytuł mi­
strzowski Czechosłowacji. Drugie miej­
sce zajęła Sparta — 35 pkt. 1 st. br. 64:37 
przed Bohemians — także 35 pkt., st. br. 
52:36. Z ligi spadają: Koszyce, Trnava, 
Zillna i CSD Pilzno.

Lublin — Śląsk 9:11
LUBLIN W ramach jubileuszu 20-lecia 

LOZB odbyło się towarzystkie spotkanie 
między reprezentacjami okręgu lubelskie 
go 1 śląskiego. Mecz zakończył się zwy­
cięstwem Śląska 11:9.

Wyniki walk: (na pierwszym miejscu 
gospodarze), Wilk przegrał ze Swlerczew. 
skim. Zwlerzchlejskl pokonał Konopac­
kiego, Matloch wygrał przez k. o. w I 
rundzie z Majchrzykiem,Makar uległ Susz 
ce, Szala przegrał przez t k. o. w I run- 
dde z Luksem, Zieliński zremisował z 
Grzywoczem n, Trzęsowski pokonał To­
mika, Ostrowski uległ Nortisowl, Rysz. 
kowskl poddał się Teterkowl, Stec wy­
grał z Pietrzykowskim.

Rsśndlowa i Lesinski
mistrzami Polski w gimnastyce

WARSZAWA. W Warszawie zakończono w niedzielę Gimnastyczne Mistrzostwa 
Polski. Po rozdaniu nagród do zarodników przemówiła zasłużona mistrzyni spor- 
tu 1 mistrzyni świata w gimnastyce Helena Rakoczy, która stwierdziła, te rados­
nym objawem jest duża liczba startujących, z których większość to młodzi za. 
wodnicy 1 zawodniczki rokujący wielkie nadzieje.
Poziom tegorocznych mistrzostw — po­

wiedziała Rakoczy — jest bardziej wy­
równany niż w roku ubiegłym, co śwlad. 
czy o stałych postępach w gimnastyce 
wyczynowej. Postępy te możemy osiągać 
tylko systematyczną 1 wytrwałą pracą. O 
pieką Państwa Ludowego stwarza nam 
ku temu dogodne warunki.

Aby czynić postępy potrzebny nam jest 
pokój 1 dlatego my sportowcy walczymy 
o pokój naszą pracą 1 coraz lepszymi 
wynikami w nauce 1 sporcie.

Tytuł mistrzowski w konkurencji ko­
biet zdobyła Reżndlowa — Ogniwo. Uzy­
skała ona zdecydowaną przewagę już w 
ćwiczeniach wolnych, dowolnych nad po 
zostałyml zawodniczkami Kadry oraz pro 
wadzącą po ćwiczeniach obowiązkowych 
Blaszczykówną — Stal.

Tytuł wicemlstrzynl Polski zdobyła ru­
tynowaną, zawodniczka poznańskiej Stall 
KanlkowSka, prowadząca po pierwszym 
dniu Błaszczykówna była słabsza w ćwi­
czeniach wolnych na równoważni 1 porę­
czach co zadecydowało e zajęciu przez 
nią 6-go miejsca.

Znaczny sukces odniosła 15-letnla zawód 
nlczka Gwardii Wilkówna, zajmując trze­
cie miejsce. Lokata Wilkówny jest dowo. 
dem postępów poczynionych przez mło­
dych gimnastyków.

Tytuł mistrza Polski zdobył LeMńskl

Stal, który wykazał wyrównany poziom 
w ćwiczeniach we wszystkich konkuren­
cjach. Były mistrz Polski P. Gaca nie. 
zdołał nadrobić różnicy punktów dzielą­
cej go po pierwszym dniu od Lesińsklego, 
zwłaszcza, że słabo wypadły mu ćwicze­
nia na drążku. Woliński 1 Sobala uczyni. 
11 dalsze postępy 1 uplasowali się na 
czwartym 1 piątym mejscu. Należy nad­
mienić, że mimo to, że Soball nie udały 
się ćwiczenia na drążku, jednak w ćwl-

czenlaeh pokazowych wykonał on koło­
wrót w odwróconym chwycie. Ćwiczenie 
to wykonują tylko czołowi zawodnicy ra­
dzieccy, dwaj zawodnicy węgierscy 1 fiń­
scy.

Ostateczna punktacja w konkurencji 
kobiet: 1) Relndlowa, Ogniwo 120,50, 8) 
Kanikowska Stal 117,05), 3) Wilkówna 
Gwardia 110,35, 4) Kurzanka Górnik 
115,65, 5) Dębicka CWKS 115,20, 0) Błasz­
czyk Stal 114,55.

Ostateczna punktacja konkurencji mę­
skich: 1) Lestńskl Stal 110,70, 2) Gaca P. 
Górnik 109,15, 3) Kucjas Górnik 108,35, 4) 
Woliński Stal 107,25, 5) Sobala Stal 106,85, 
8) Solarz Włókniarz 106,65.

Misirzoshra pływackie CRZZ
WROCŁAW. Drugi dzień mistrzostw pły 

wackich zrzeszeń sportowych w konku­
rencji męskiej przyniósł wiele zaciętych 
walk. Na 100 m. st mot. Dobrowolski 
wyrównał rekord Polski wynikiem 1:13,7.

W sztafecie 4X100 m st. zmień, zwycię­
żył Związkowiec, uzyskując czas 4:55,0. 
Wynik ten jest lepszy od klubowego re­
kordu Polski.

Na zakończenie zawodów odbyło się 
rozdanie nagród.

W pokazowym meczu piłki wodnej re­
prezentacja Górnego śląska pokonała re­
prezentację Związkowca OS.

Wynik 2-go dnia zwodów:
MO m st. dow. seniorów — I) Oremlow-

nlorów — I) Procel (Stal) 1:91,8 2) Lewic­
ki (Zw) 1:03,l. 100 m st mot seniorów — 
1) Dobrowolski (Zw) 1:13,7 (rekord Polski 
wyrównany), 2) Kucha) (Stal) 1:16,9, szta­
feta 4X100 m et. zmień, seniorów: — 1) 
Związkowiec 4:56,0 — wynik lepszy od 
klubowego rekordu Polski, 2) Stal 4:58,7.

W punktacji ogólnej seniorów — 1) 
Związkowiec 275 pkt., 2) Stal — 260,5 pkt, 
3) Ogniwo — 217 pkt..

W punktacji ogólnej Juniorów — 1) 
Ogniwo — 225 pk*.

Liga zapaśnicza

Polska — CSR
10 bm. w sali Wimy

ŁODZ (Ik) Łódzcy amatorzy sportu pię­
ściarskiego będą mieli niewątpliwie dużo
emocji na międzypaństwowym meczu 
Polska-Czechosłowacja, Spotkanie to odbę 
dzle się w hall ,,Wimy“ dnia 10 grudnia 
o godz. 12. Skład reprezentacji gości bę. 
dzle następujący: Majdloch, Muzlay, Za­
chara, Stehlik, Kondela, Torma, Svarko, 
Radmacher. Rezerwowi: Nykel, Jarosz, 
Koutny. Z pięściarzami przybędzie 2 sę­
dziów, trener 1 kierownik. Z Polaków wy 
stąpią niewątpliwie: Kasperczak, Antkie. 
wlcz( Chychła, Kolczyński 1 Grzelak, któ­
ry prawdopodobnie będzie walczył w wa­
dze ciężkiej. ,

Z boisk 
piłkarskich

GWARDIA (Kr.) — GWARDIA (SZCZ.) 6:3 
SZCZECIN. W towarzyskim meczu pił­

karskim, rozegranym w Szczecinie mi­
strzowska drużyna Polski — krakowska 
Gwardia pokonała miejscową Gwardię 
6:3 (2:1). Wydawało się, że mecz przynie­
sie niespodziankę, gdyż jeszcze na kwa­
drans przed końcem gry gospodarze pro­
wadzili 3:2. Krakowianie jednak w ciągu 
5 minut strzelili 4 bramki.

Mimo złego stanu boiska, pokrytego 
śniegiem 1 błotem, mecz stal na dobrym 
poziomie. Niespodziewanie dobrze zagrała 
drużyną miejscowa, wykazując, że awans 
do I ligi był zasłużony.

Nowy samochód wyścigowy
w Związku

NOWY SAMOCHÓD WYŚCIGOWY 
r Jedno x pism radzieckich doniosło o 
pojawienia się na ulicach m. Charkowa 
samochodu w kształcie rakiety.

Jest to wyścigowa maszyna skonatruo-

Radzieckim
kość tej maszyny na 98,549 km/godz. Prze 
wyższą to ustalony przez moskiewskiego 
zawodnika Ponlzowsklna rekord 95,057 
km/godz.
Ze startu lotnego zaś Ntkltln przebył

skl (Ogn.) 2:31,7, 2) Boniecki (Zw) 2:224, 
59 m et dow. z granatem, juniorów — 
1) Balczyk (Ogn.) 33.4, 2) Bucańcowskl
(Ogn.) 394, IM m at ^toblet. juniorów — 
1) Jaśkiewicz (ZW) 1:191 (rekord okręgu 
dolnośląskiego) 2) Pławik (Zw) 1:M,4, 50 m 
st. dow. z granatem seniorów — 1) Dłu- 
clk (Góm) 33.7, 2) Zimny (Ogn) 33,0, szta­
feta 5X59 st dow. juniorów — 1) Ogniwo 
2:31,4, 2) Związkowiec — 2:33,2, IM m st 
klas, juniorów — 1) Połomski (Z w) 144,4,

Bramki uzyskali: dla gości — Smolik 3 
oraz Mordarskl, Gracz, Mamon i Szczurek

1 km w ciągu 23,25 Sek, czyn uzyskał 
szybkość 154,838 km/godz.

(AZ)da).
Pojemność silnika wynosi 2500 ecm. 

Dzięki całkowicie metalowej karoserii, wy 
konanej z duraluminium — zmniejszono 
opór powietrza, znacznie podwyższono 
prędkość maszyny. Długość karoserii wy­
nosi 6,5 m, szerokość — 1,63 m 1 wysokość 
1 m.

Na CzngujewskleJ szosie pod Charko­
wem odbył się próbny bieg tej maszyny. 
Kierowca Nikitin, członek sportowego 
klubu „Praca" ze startu stałego przebył 
1 km w ciągu 36,53 sek, wykazując szyb.

2) Pałasz (Góm) 135,4, MO m st. dow. 
juniorów — I) ToKkaczewsflcl (Ogn) 2:32,4, 
2) Jaśkiewicz (Zw) 2:37,1 IM m st grzbiet, 
seniorów — Q Boniecki (Zw) 1:14A 3) 
Procel (Stal) 1374. 190 m st dow. ae-

•

Międzynarodowy 
iurniej koszykówki

PRAGA. W międzynarodowym turnieju 
koszykówki drużyn żeńskich o wielką 
nagrodę Pragi uczestniczą 4 zespoły, w 
tym 2 zagraniczne: reprezentacja Buda­
pesztu 1 robotniczy zespół francuski 
ESGT. W pierwszym spotkaniu reprezen­
tacja COS pokonała Pragę 47:37 (29:19), 
podczas gdy w drugim reprezentacja Bu­
dapesztu odflTOsła wysokie zwycięstwo 
nad FSGT 100:32 (47:11).

TADEUSZ GICGIER

WARSZAWA. Mimo wzmocnienia b. ze. 
społu Związkowca 1 zawodnikami Budo­
wlanych: Wldaklem, Dąbrowskim 1 Pa­
włowskim, drużyną warszawska przegrała 
ze Stalą (N. Byt) 3:5. Włókniarz (Kr.) po. 
konał drużynę wrocławskiej Stali 5:3.

♦
W meczach o wejście do lig! zapaśni­

czej padły następujące wyniki:
Stal (Bydg.) — Włókniarz (Ł) 13, Spój­

nia (Gdańsk) — Spójnia (Warszawa)) 0:8 
w. o., Unia (Swarzędz) — Włókniarz (Bo. 
guszów) 0:8, w. o., LZS (Imielin) — Ko­
lejarz (Kraków) 7:1.

Gwardia (W) — 
Szczecin 12:8

SZCZECIN. W meczu bokserskim war­
szawska Gwardia pokonała reprezentację 
okręgu szczecińskiego 12:8.

Mecz stal na dobrym poziomie a po­
szczególne walki były zawzięte 1 Intere­
sujące. W drużynie gości najbardziej 
podobali się Kolczyński i Komuda. W 
drużynie gospodarzy najlepszym zawod­
nikiem był Rozplerskl.

Turniej ping-pongowy 
w Radomia

Liga koszykówki
W mistrzostwach 

koszykówki w I lidze 
drużyn męskich lea­
der tabeli gdańska 
Spójnia dzięki zwy­
cięstwu nad najgroź. 
nlejsaym rywalem — 
Kolejarzem (Pz) u- 
mocnila swoją po­
zycję na czele tabeli.

I LIGA

Spójnia (Łódź) — Ogniwo (Kr) 50:43 
(22:11), Spójna (Gd) — Kolejarz (Pz) 53:45 
(28:28), Związkowiec (Pz) — Włókniarz (Ł) 
odwołany, Gwardia (Kr) — AZS (W) 57:31 
(24:15.

H LIGA

Stal (Swlętochł.) — Kolejarz (Ostr) 33:72 
(27:30), Kolejarz (Tor.) — AZS (Kr) 55:21 
(28:8), AZS (Wr) — Kolejarz (Kr.) 40:46 
(18:16), Kolejarz (W) — Kolejarz (Gd.) 
70:51 (26:18).

LIGA KOBIECA

Gwardia (Kr) — AZS (W) 30:28 (17:16), 
Kolejarz (W) — Spójnia (Gd) 61:21 (20:9).

Sportowcom Polski Ludowej
* ------------- »,■» ■■! awtTZW.- rj x' K

Niech ćfysJt Jałt słońce w ręku dzwoni, 
niech bucha płomień z ócz bławatu — 
tyczkę chwyciwszy krzepką dłonią, 
jak sokół pod obłoki wzlatuj!

W góry wybrawszy się rartluśko, 
nóg spróbuj pnąc się śmigłą granią — 
rozcinaj wód drzemiących gnuśność 
radosną burzą młodych ramion!

Wiosłem śmigając na głębinie 
zapożycz od jaskółki lotu — 
płyń tak, jak młodość chybka płynie, 
abyś ja zawsze miał u bokul

Na bleinl wyciągniętej taśmie 
z wiatrem junacko idź w zawody — 
szprychami kół szosę rozjaśnij, 
walcząc z przestrzenią i przeszkodą.

Niech mięśnie w ogniu zawodniczym 
skrzepną na stop brązu i stall — 
by mogły służyć robotniczej

j klasie — i rozbić imperializm!

Hart 1 wytrwałość, moc, tężyznę 
w sportowym uzyskaną boju — 
poświęć budowie socjalizmu, 
sprawie wolności i pokoju.

Współzawodnictwo twe niech będzie 
szlachetne, a łaur — zasłużony.
Tym laurem — znak: „Stoi na przedzie - 
Sprawny do Pracy i Obrony!”

1950

RADOM. Z okazji 5 rocznicy radom­
skiego okręgowego Zw. Tenisa Stołowe, 
go odbył się w Radomiu ogólnopolski tur 
niej ping pongowy.

W kategorii juniorów pierwsze miejsce 
zajął Rosłan (Wrocław) przed Naumo. 
wiczem (Radom); w kategorii kobiet pler 
wsze miejsce zajęła Bojanowska (Gdańsk) 
przed Guzlkówną (Radom); w kategorii 

mężczyzn seniorów pierwszy był Patyń- 
skl (Lublin), drugi — Bętkowski, (War. 
szawa).

Puchar zdobyła drużyna Warszawy 22, 
puntky, przed Radomiem 9 punktów 1 Lu 
blinem 6 punktów.

po 1. Dla gospodarzy — Piątek 2, Wlel. 
ga L

CWKS — GWARDIA (W) M
WARSZAWA. Piłkarze CWKS zakończy­

li sezon towarzyskim spotkaniem z n li­
gową Gwardią Warszawa, zwyciężając 5:3 
(1:0).

W pierwszej połowie meczu zwycięzcy 
wystąpili w ligowym Składzie, po przer. 
wie z 6-ma rezerwowymi .

Bramki dla wojskowych zdobyli: Ziem­
ski — 2, Sąsiadek i Soporek po 1 oraz jed 
na samobójcza, dla Gwardii — Olszew. 
skl 1 Karwowski.

UNIA (Chore.) — BUDOWLANI (Chore.) 
3:1

KATOWICE. W dorocznym meczu o pu­
char TPPR Unia Chorzów pokonała Bu­
dowlanych Chorzów 3:1 (0:1). Spotkanie 
było ciekawe 1 prowadzone w żywym 
tempie.

W obu zespołach najlepszymi formacja, 
ml były linie defensywne. W Unii wyróż­
nili się Cebula, Suszczyk 1 Kubicki, w 
Budowlanych — Gajdzik, Wieczorek 1 Ka 
lus.

Pod koniec spotkania Unia zdobyła wy 
raźną przewagę, której efektem były 
trzy bramki zdobyte przez Kubickiego I 
rzutu wolnego oraz przez Cieślika — 2. 
Bramkę dla pokonanych strzelił Gajdzik.

OGNIWO (Kr.) — OGNIWO (Byt.) 2:2
BYTOM. Towarzyskie spotkanie mistrza 

II Ligi — ogniwa Bytom z Ogniwem Kra 
ków zakończyło się po słabej grze wyni­
kiem remisowym 2:2 (1:9).

Zespół krakowski wystąpił w pełnym 
składzie. Przez cały czas meczu lekką 
przewagę mieli piłkarze krakowscy. Bram 
ki zdobyli: dla Ogniwa Bytom Pietrzyk 1 
Wiśniewski z rzutu karnego. Dla Ogniwa 
Kraków Bobula 1 Kuczyński.

PUCHAR POLSKI
ŁOD2. W meczu piłkarskim o Puchar 

Polski radomska Stal niespodziewanie wy 
eliminowała drugollgowy zespól Widzewa, 
zwyciężając 4:3 (4:1).

Hokeiści czechosłowaccy
zwyciężają na Torkacie

kilkoma hokeistami 
Mecz zakończył się 
ny czechosłowackiej

KATOWICE. W | 
Dniu Młodego Gór- ■ 
nika gościła w Kato- . 
wicach drużyna ho. ' 
kejowa SK Vltkowl- ' 
ce Zeleżarny, leader 
Ugi hokejowej CSR. 
Goście rozegrali spot 
kanie z drużyną ZS 
Górnik, wzmocnioną I 
z Innych zrzeszeń, i 
zwycięstwem druży- | 
7:2 (2:1, 2:0, 3:1).

Polacy grali w składzie: Maciejko, Bro. 
mowicz, Skarżyński, Ulman, Więcek, Cso- 
rlch, Wróbel I, Gansinlec, Wróbel II, Wol- 
kowskl, Palus, Swicarz, Poles, Gburek.

Bramki dla zwycięzców zdobyli: Sta­
nek — 2, Bubnik — 2, Garstka B’^żek i 
Nawrat. Dla Górnika: Wołkowski i Wró- 1 
bel L |

Czechosłowacy przewyższali Polaków 
lepszą jazdą, szybkością 1 grą zespołową. 
W pierwszej tercji zespół Górnika był 
równorzędnym przeciwnikiem. W nastę­
pnych tercjach na zawodnikach mlejsco. 
wych coraz widoczniej znać było zmęcze­
nie.

Najlepszą formacją u pokonanych była 
trójka napadu Wróblewie i Gansinlec. O- 
prócz nich wyróżniali się Wołkowski 1 
Csorlch. Bramkarz Maciejko grał nlepew. 
nie.

U gości najlepiej grali bramkarz Mach- 
mueller oraz Bubnlk, Stanek 1 Nawrat.

Podczas przerw zespół baletowy katonie 
klej stali odtańczył wiązankę tańców 
śląskich oraz odbyły się popisy" łyżwiar­
skie w wykonaniu czołowych zawodni, 
ków 1 zawodniczek.
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Książka to orąż w walce z wrogiem Co lądzie 1 kiedy T

Wtorek, 5 grudnia 1950 r.
Katolicki: Saby, Kryspina.
Słowiański: Spitostaivy.
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BYDGOSZCZ
REDAKCJA I ADMINISTRACJA 

Czerwonej Armii 20 — tel. 33-41, 33-42 
DZIAŁ PRENUMERATY I OGŁOSZEŃ 
Generalissimusa Stalina 2 — tel. 24,29
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W PDT będziemy 
wzorowo obsługiwani

Powszechny Dom Towarowy w Bydgo­
szczy w celu podniesienia kwalifikacji za 
wodowych swych pracowników organizu­
je w bież, miesiącu nowe branżowe kursy 
dla ekspedientów.

Ukończenie tych kursów umożliwi pra 
eownlkom sklepowym PDT uzyskanie a. 
wansu społecznego. Na 3-mleslęczny kurs 
dla księgowych, uczęszczać będzie ponad 
20 osób. Na kursy pisania na maszynie 
zgłosiło się kilkanaście sprzedawczyń.

W roku bieżącym przeszkolono już na 
specjalnych kursach branżowych 63 sprze 
dawców PDT, co wpłynęło na podniesie­
nie wydajności pracy 1 sprawniejszą ob. 
sługę klienteli.

to poważny instrument kultury socjalistycznej
Książka w ustroju socjalistycznym przestała być „produktem fabrycz­

nym", dającvm tvlko doraźny zysk materialny — wczorajszym wydaw­
com. Dzisiaj książka to oręż w walcu z wrogiem, to poważny instrument 
kultury socjalistycznej, podnoszący poziom umysłowy narodu.
Stosunek do książki w obecnej Pol­

sce zmienił się. Zmiany te obserwu­
jemy już w 1944 r. Wydawnictwa 
obecnie nie są powierzane prywat­
nym jednostkom, lecz zajęły się nimi 
potężne Spółdzielnie Wydawnicze i 
instytucje państwowe, które gwaran­
tują jakość książki. Również dystry­
bucja książki została skupiona wy­
łącznie w „Domu Książki , który po­
za normalną sprzedażą księgarską 
ma obowiązek wyszukiwania nowych 
konsumentów słowa drukowanego i 
wypracowania nowych form upo-wypracowania nowych form 
wśzechnienia książki.

Nowe formy 
upowszechniania 
ksążki

W myśl tych wytycznych,

Wystawa Pomorskich Racjonaliza­
torów Energetyki otwarta jest do 
dnia 10 bm. w lokalu przy Nowym 
Rynku 8 — codziennie od godz. 17 
do 21, w niedziele i święta od g. 10 
do 12.

Milion niespodzianek 
przygotowała BSS 
dla dzieci członków

Jak w każdym poprzednim, tak i 
w tym roku przygotowuje Bydgoska 
Spółdzielnia Spożywców szereg im­
prez dla dzieci swych członków. Ak­
cję tę przygotowuje się bardzo sta­
rannie. Już teraz poczyniono stara­
nia o uzyskanie pięknych i cieszą­
cych się powodzeniem baśni filmo­
wych produkcji radzieckiej, które 
wyświetlane będą w czasie imprezy. 
Przygotowuje się także kilka tysięcy 
wartościowych paczek ze słodyczami 

„dla naszych milusińskich. co spotka 
,’.«.ię z nie mniejszym uznaniem. W 

związku z licznymi zapytaniami za­
rząd BSS-u wyjaśnia, że paczki wy­
dawane będą wyłącznie na bony, 
które uzyskać można w Instrukto- 
racie Pracy Kobiet przy BSS, Al.
1 Maja 9, II p. Zgłaszać należy 
dzieci od ukończonego pierwszego 
roku życia do 12 lat, na podstawie 
legitymacji Ubezpiecza!ni Społecznej.

Imprezy odbędą się w niżej poda­
nych punktach miasta: 5 stycznia — 

. Czvżkówko. świetlica przy Papierni, 
godz. 17: 7 stycznia — Szwederowo, 
sala ORMO. godz. 16; 8 stycznia — 

. Jachcice, szkoła przy ul. Żeglarskiej, 
9 stycznia — sala PZBM, 

11 stycznia —
Pomorski Dom Kultury 
godz. 17; 14 stycznia — 
sala Kadowa, godz. 16.

Choinek
Jeszcze nie

Zbliżają się śmięła. Zakłady pracy 
n> całej Polsce przygotowują się już 
do obchodów choinki noworocznej, 
która zamiast nie zamsze estetyczny­
mi starego typu ozdobami, ubrana 
będzie tym razem miniaturowymi 
narzędziami pracy robotników, klo­
tami. cyframi obrazującymi Plan 
6-etni ifp.

W Poznaniu, w Łodzi i w Warsza­
wie zaczęła się już sprzedaż drzemek. 
V nas w Bydgoszczy dotychczas jesz 
cze o choinkach nic nie słychać.

Dlaczego? . .
A potem będzie wielki tłok w miej­

scach sprzedaży drzewek.

W myśl tych wytycznych, inne 
muszą być formy sprzedaży książki, 
aniżeli w ustroju kapitalistycznym. 
Rozbudowano więc szeroką akcję 
sprzedaży pozaksięgarskiej, która ma 
charakter pracy społecznej i pionier­
skiej. W tej akcji biorą udział: Liga 
Kobiet, ZMP, SP. organizując kierma­
sze i loterie książkowe. Przedsiębior­
stwa handlowe tego rodzaju jak 
PDT MHD i Spóldz. Spożywcze w 
swych sklepach organizują punkty 
sprzedaży książek. W zakładach pra 
cy popularne są już dzisiaj stoiska 
książek, a także i „sprzedaże sobot­
nie” wśród robotników cieszą się du­
żym powodzeniem.

Niezależnie od tych form należy 
kilka słów poświęcić książce radziec­
kiej. Z okazji trwającego Miesiąca 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Ka- 
•drieckiei zorganizowano szereg wy-

staw książki radzieckiej, które cieszą 
się dużą frekwencją. Na terenie Byd 
goszczy jest ich aż trzy. Największe 
powodzenie ma wystawa w Muzeum 
Miejskim, która najchętniej jest od­
wiedzana przez młodzież.

O ile miasta wojewódzkie i miasta 
powiatowe mają możności łatwego 
nabycia książek (1 księgarnia na 10 
do 15 tys. mieszkańców), o tyle wieś 
pod tym względem jest upośledzona, 
gdyż chłop do niedawna książki u 
siebie na wsi nie mógł nabvć. Na­
sycenie wsi książką było trudniejsze, 
gdyż brak było gęstej sieci księgar­
ni. Mamy powiaty, w których jedna 
księgarnia wypada na 40 — 70 tys. 
mieszkańców!

Rda książki 
w prztbudow’e wsi

Jeżeli mamy przyśpieszyć przebu­
dowę wsi polskiej, to zrozumiałe się 
staje, że te przemiany gospodarcze i 
społeczne prędzej będą realizowane, 
jeżeli książka na wsi stanie się arty- 
kułem pierwszej potrzeby i będzie 
dla chłopa łatwo dostępna. Z tych 
pobudek wychodząc, Zarząd Główny

„Samopomocy Chłopskiej" zawarł 
umowę z Dyr. Nacz. „Domu Książki” 
mocą której Gminne Spółdzielnie 
miały rozpocząć sprzedaż książek na 
wsi. Miało to miejsce w maju br., 
podczas „Tygodnia Oświaty, Książki 
i Prasy". Akcja ta objęła około 
2 tys. sklepów wiejskich, była po­
myślana z rozmachem i wskutek ak­
cji „Tygodnia” na początku przynio­
sła poważny sukces. Jednak na pod­
stawie kilkumiesięcznej obserwacji 
ustalono, że nie wszędzie były takie 
wyniki, jakich należało oczekiwać. 
Okazało się, że jedynie G. S. pono­
wiły kilkakrotnie zamówienie., choć 
były i takie, które nie potrafiły roz- 
sprzedać kilkudziesięciu egzemplarzy 
od maja.

Po dokładnej analizie stwierdzono, 
że zawinili tu głównie członkowie za­
rządów, które nie wykazały większe­
go zainteresowania sprzedażą ksią­
żek, a następnie personel sklepowy, 
który nie był przygotowany do sprze 
dąży książek.

Z kolei przystąpiono do przeszko­
lenia pracowników G. S. przez fa- 

i chowców z „Domu Książki". Na kil­
kudniowym przeszkoleniu w 4 turnu­
sach będzie przeszkolonych około 
3.050 osób,. z czego na Pomorru 
ca 300.

Przeszkolenie to niewątpliwie wy­
dajnie przyczyni się do upowszech­
nienia książki na wsi.

TEATR ZIEMI POMORSKIEJ:
Wtorek i środa: Śluby panieńskie (19.30)

KINA
Pomorzanin i Polonia: Wiosna, 

Orzeł: Upadek Berlina I część. Wolność: 
Zloty kluczyk, Gryf: Wołga, Wołga. 
Bałtyk: Konfrontacja. Rozmaitości (na 
peronie dw. PKP): Progr. aktualnoścf 
5/50, Braterskie spotkanie, Spojrzenie w 
głąb wody.

Seanse: Pomorzanin: 16.15, 18.15 I 20.15; 
Polonia: 15.30, 17.30 1 19.30; Wolność: 15.45, 
17.45 i 20; Orzeł: 15.30, 17.45 i 20. Gryf: 
15,45, 17.45, 20; Bałtyk: 15.45, 17.45, 20. 
Rozmaitości co godzinę od 16 do 24.

DYŻURY AP1EK
Apteka „Pod Lwem", ul. Grunwaldzka 

nr 37, tel. 34-31.
Apteka „Przy Bielawach" al. 1 Maja 91, 

tel. 23-61.

RADIO NA FALI BYDGOSKIEJ 
ŚRODA, 6 GRUDNIA 1950

6.50 Program lokalny dnia 6.52 Komunl 
kąty 6.55 Muzyka 16.20 Bydgoski dzien­
nik radiowy 16.35 Utwory Jana Sibeliusa 
w rocznicę jego urodzin 18.00 Przodowni­
cy pracy Fabryki Kartonów w Bydgo­
szczy, w oprać, red. Stefana Rutkowskie 
go, 18 15 Ulubione melodie 18.50 Fra. 
gment powieści pi. „Syn rybaka" — autor 
Willis Łacls.
imiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiitiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHHiiiiHiiiti

zuko!

dzieckiej zorganizowano szereg

Jak przyrządzić 
ciasto deserowe 
na święta

Bydg. Spółdzielnia Spożywców wspól­
nie z Ligą Kobiet zaprasza na pokazy 
które odbędą się w lokalu wypożyczalni 
sprzętów gosp. domowego przy ul. Wy­
zwolenie 1.

Pierwszy pokaz odbędzie się w dniu 6 
bm. o godz. 18 na temat „Ciasta dese. 
rowe", drugi pokaz odbędzie się w dniu 
7 bm. o godz. 18 na temat „Ciasta de­
serowe" Cz. II.

Wstęp na pokaz tylko za okazaniem 
legitymacji członkowskiej BSS.

godz. 1., . -.j — 
. ul. Leśna, godz. 17

i Sztuki, 
Brdyujście,

ma

Wielkomiejski styl wystaw sklepowych

Kmniiw
_ Towarzystwo Hodowli Kanarków 

„Canaria" w Bydgoszczy zawiadamia, że 
w dniu 6 bm. odbędzie się zebranie o g. 
18 w lokalu M. Błażek, ul. Hetmańska 
18. Obecność obowiązkowa.

v y szaL’on i monotonię
Wystawy sklepów bydgoskich zmieniły ostatnio swój wygląd. I bardzo 

dobrze się stało, bo prawdę powiedziawszy, wszyscy mieliśmy już dość 
oklepanych, szablonowych dekoracji, całkiem niezgodnych z wymogami 
nowych czasów.
Uwagę przechodniów zwraca ogrom 

na witryna sklepu BSS przy placu 
Wolności. Pomysłowi dekoratorzy za­
stawili okno butelkami z winem, a za 
nimi umieścili tablicę, przedstawiają­
cą wszelkie możliwe nieszczęścia, 
płynące z nadużywania alkoholu. 
Całość trochę przypomina afisz ab­
stynencki, ale ostatecznie robi duże 
wrażenie, czego najlepszym dowodem 
są grupy przechodniów, zatrzymu­
jących się przed sklepem.

Zaraz obok wystawa sklepu CZPM-s 
zachwvca oczy zbiorem rozmaitych 
przysmaków świątecznych. Są tam 
i niezwykle apetyczne kiełbasy 
i szynki i zawijane pomysłowo mię­
so _ wszystko zaś razem skłania 
przechodnia do łykania ślinki.

Bardzo pomysłowa i estetyczna jest 
wystawa sklepu z kryształami i por­
celaną przy ul. Dworcowej. Wspa­
niale wyroby harmonijnie ułożone 
na ciemnym aksamicie skłaniają wie­
le osób do nabycia na gwiazdkę jed­
nego z przedmiotów.

Również Centrala Tekstylna nie 
pozostała w tyle. Poza materiałami 
rozmaitej barwy i równie rozmaitej

Gdzie Jest 
takie miasto?

W jakiej części śmiała i w jakim 
państmie znajduje się miasto „Brom­
berg?

Na pytanie ło odpowiada aż na­
zbyt wyraźnie bydgoska fabryka sło­
dyczy „Lukullus", która m. in. pro­
dukuje, nawiasem mówiąc, smaczne 
wafle.

Konsumentom odchodzi jednak 
chęć od spożywania tych smakoły­
ków. gdy spojrzą na wafel i ujizą 
nam nim wytłoczony napis „Lukul- 
us — Bromberg".

Dzieje się to 5 lał po wyzwoleniu, 
w czasie, gdy do miasta naszego przy 
chodzą listy z Niemiec z napisami na 
kopertach „Bydgoszcz", m, czasie, 
gdy w sprawozdaniach z Kongresu, 

: niemieckie stacje radiowe nie nazy- 
Warschau", lecz

ceny umieszczono w wytrynach wy­
kresy i tablice przedstawiające roz­
wój i osiągnięcia przemysłu włókien­
niczego.

Zapewne do czasu świąt nie będzie 
w Bydgoszczy ani jednego sklepu, 
który nie otrzyma nowej dekoracji 
zewnętrznej. Dotychczasowe zasługi 
dekoratorów na polu unowocześnić-. . - .
nia propagandy wzrokowej są bar- .mały stolicy naszej 
dzo znaczne Zerwano zdecydowanie]'D.yraztue ,.B arszaioa ozo znaczne. j najmyiily< aj,y zewnętrzny

Rada nadzorcza BSS pracuje
Bezpośrednim organem społecznym, 

nadzorując© kontrolującym całokształt 
gospodarki spółdzielń — są rady nad­
zorcze. Członkowie rad nadzorczych 
ło ludzie zatrudnieni w różnych za­
kładach pracy, wysoce wyrobieni spo­
łecznie, których — przedstawiciele 
szerokich mas członkowskich — po­
wołali do pełnienia tej trudnej 1 od­
powiedzialnej funkcji. Od aktywności 
rad nadzorczych zależy sprawne dz:a- 
ranle całego aparatu spółdzielczego. 
Dla dokładniejszego wniknięcia w za­
dania i prace spółdzielni — rady nad 
zorcze wyłaniają spośórd swoich człon 
ków 4 komis,e. Każda z kom s,i przyj 
mu|e pod swą opiekę odpowiedni 
dział spółdzielczości. I tak: komisja 
spoleczno-samorządowa rady nadzor­
czej zajmuje się sprawami społeczny-

Kursy* otfexyty* filmy 
a bogata biblioteka 

w swief’icy Z-w. Bojowników
Związek Bojowników o Wolność 1 Demokrację przejawia niezwykle ożywioną 

działalność kulturalno-oświatową. Działalność ta uwydatniła się szczególnie w 
Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej.

świetlicy związkowej mienia Ideologicznego ogółu spoleczeń. 
rodzaju poga- stwa, udostępnił swą świetlicę całemu 
---i___________ snołeczeństwu m. Bydgoszczy. Każdy, kto

dankl. prelekcje i oaczyiy T urządzeń111 renoznanie szerokiego ogółu członków tylko zechce może korzystać z urządzeń 
p życiem człowieka | świetlicowych 1 bogato zaopatrzonej bl-

... _ e.vAl. zvlarlnmncr

W czasie tym w 
odbywały się wszelkiego 
dankl, prelekcje i odczyty mające na ce­

Związku z codziennym 
radzieckiego. Ponadto zarząd Związku za 
pewni! sobie w okresie Miesiąca systema r __ ł ellse• tyczne wyświetlanie filmów krótko i dłu 
._rńżnvrh dziedzin tycia Igometrażowych z różnych dziedzin życia 
Kraju Zwycięskiego Socjalizmu.

W okresie pracy całorocznej zorganlzo. 
wano kurs Języka rosyjskiego, na który 
uczęszcza pokaźna liczba członków, a 
Związek rozumiejąc znaczenie uśwlado-

z szablonem, który kazał umieszczać Czas najwyższy
na wystawach malowane twarze pięk wygląd mafii firma,,Lukullus mresz 
nych, lecz nic nie robiących kobiet. I cie zmieniła.cie zmieniła.

mi, samorządem oraz poWyką kadr 
spółdzielni. Komisja organ:i«y;no-go 
spodarcza kontroluje organizację go­
spodarki I samą gospodarkę spółdziel­
ni. Komisja Produkcji — jak już sama 
nazwa wskazuje — ma pod swą op.e- 
ką placówki wytwórcze, zakłady zb o 
rcwego żywienia, bada ich ce.owość, 
analizuje niedociągnięcia |ak również 
Interesuje się współzawodnictwem pra 
cy na te reive spółdzielni. Wreszcie ko­
misja' rewizyjna ma za zadanie kontro­
lę gospodarki kasowej i magazynowej 
całego aparatu spółdzielczego.

Obecna Rada Nadzorcza Bydgoskiej 
Spółdzielni Spożywców — w pełnym 
zrozumieniu ciążących na n.e| obo­
wiązków, dla lepszego i sprawniejsze­
go zaopatrzenia świata pracy — jest 
bardzo aktywna. Dość powiedzieć, że 
od llpca br. do końca listopada br. 
zorganizowała 47 posiedzeń, nie li­
cząc bardzo częstych kontroli, lustra­
cji I wizytacji placówek gospodar­
czych, wytwórczych i handlowych spói 
dzielni.

Prezesm Rady Nadzorcze] B5S jest 
Franciszek Dereziński, znany na na­
szym terenie ze swej ofrarne] pracy 
społecznej. Ob. Derezińskiemu i ca­
łe; Radzie Nadzorczej BSS należy ży­
czyć jeszcze większych osiągnięć w 
pracy dla dobra spółdzielczości i sze­
rokich rzesz ludzi pracy naszego mia­
sta.

bliotekl, pogłębiając swoje wiadomości 
ideologiczne.

Należy szczerze przyklasnąć tej napraw 
dę wzorowo zorganizowanej pracy kultu, 
ralno-oświatowej i podać ją za wzór dla 
wszystkich zakładów 1 Instytucji, przy 
których tak jeszcze niestety często pra. 
ca kulturalno-oświatowa kuleje, (ur)

X'SPBRT 
KURS DLA KANDYDATÓW I 

NA SĘDZIÓW PIŁKARSKICH
W najbliższym czasie Zarząd Kolegium 

Sędziów, Referat Wyszkoleniowy PZPN 
Okr. Bydgoskiego organizuje w Bydgo. 
szczy, kurs dochodzący w godzinach 
wieczorowych, dla kandydatów na przy­
szłych sędziów piłkarskich. Pożądane są 
jak najliczniejsze zgłoszenia kandydatów 
organizacji młodzieżowych, ZMP, oraz or­
ganizacji wiejskich LZS.

W związku z powyższym Zarząd Kole 
gium Sędziów zwraca się do wszystkich 
Zarządów Zrzeszeń Sportowych, Klubów 
oraz kół sportowych o wytypowanie i 
zgłaszanie kandydatów na powyższy 
kurs. ,

Warunki przyjęcia: i) ukończony 18 rok 
życia, 2) ukończona co najmniej 6 kl. 
szkoła powszechna, 3) zaświadczenie le­
karskie stwierdzające zdolność fizyczną 
kandydata do spełniania funkcji sędzię- 
go piłkarskiego, 4) zaświadczenie władz 
o nieskazitelności kandydata.

Zgłoszenia tak zbiorowe, jak i pojedyn. 
cze, przyjmuje w terminie do 20 bm. 
Kolegium Sędziów PZPN w Bydgoszczy, 
ul. Dworcowa nr 89, II p. pokój nr 11. 
Adres dla korespondencji pocztowej: 
Bydgoszcz 2 — skrytka pocztowa nr 80. 
SPÓJNIA (Bydg.) — KOLEJARZ

Kujawski) 5:4.
Rozegrany w świetlicy Spójni 

tenisa stołowego o mistrz. Pom. B 
między Spójnią Bydgoszcz, a Kolejarzem 
Solec Kujawski zakończył .się zasłużonym 
zwycięstwem Spójni w stosunku 5:4. Pun 
kty dla Spójni zdobyli: Balcer 3, Kry­
gier 2, dla pokonanych Zieliński 2, Roma 
nowskl 1 Krokos.
MISTRZOSTWA SZACHOWE POMORZA

W zakończonych szachowych indywi­
dualnych mistrzostwach Pomorza kolej­
ność miejsc przedstawia się następująco: 
112 miejsce zajęli Szaplel i Chyblcki 

. (obaj Spójnia Bydgoszcz) po 6 pkt., 3)

KOSZYKÓWKA
W meczu o mistrzostwo A klasy koszy 

kowej, Kolejarz (Inowr) pokonał zdecydo 
wanie Związkowca (Bydg.) w stosunku 
51:15 (23:4). Dia zwycięzców najwięcej 
punktów zdobył Wnuk 11, Starybrat 11, 
Olszewski 10, dla Związkowca Dolegała 7. 
W przedmeczu rozegrano towarzyskie 
spotkanie między Spójnią CBydg.) — 
Związkowiec II (Bydg.), które zakończyło 
się łatwym zwycięstwem Spójni (Bydg.) 
35:1 (24:2). Najwięcej punktów dla Spójni 
zdobył Szczepański 13 i Dalaszyński 7, dli 
Związkowca Bulawski 3. (Bor.)

TENIS STOŁOWY
Rozegrany w Bydgoszczy mecz O mi­

strzostwo POZTS pomiędzy Gwardią 
(Bydg.) a Ogniwem (Sępólno), zakończyło 
się zwycięstwem Gwardii 6:3, dla której 
punkty zdobyli: Ciemniewski 3, Ochoclń 
ski 2 i Nowak 1. (Bor.)

LZS (Jachcice 5:3
Smukale mecz piłkarski

(Solec

mecz 
kl. po

_____. ■ - OpVJlllCl V w/
MB ' Czerniaków (Kolejarz Toruń) 5,5 pkt., 4)

' Gaworski (Unia Włocławek) 5 pkt., 5)
— I.ZS~Jachcice". 7 bm. (czwartek) o Bratoszewski (Spójnia Bydg.) 4 pkt., 6) 

godz. 18 nadzwyczajne walne i-'—‘--1- --J- ■ • *.... -
LZS „Jachcice", które odbędzie się w 
dużej sali ob. Owsiankowej przy ul. Sa­
perów 75 (Jachcice). Ze względu na waż 
ność spraw, obecność wszystkich człon­
ków obowiązkową. Sympatycy miłe wi­
dziani.

GPE —
Rozegrany w 

między reprezentacją II kl. Gimn. Przem. 
Energ. (Smukała) a LZS (Jachcice) zakoń­
czył się zwycięstwem gospodarzy 5:3 (4:2), 
Bramki dla zwycięzców zdobyli Lipiecki 
(3), Smytkarski i Białecki. W drużynie 
gości wyróżnił się bramkarz Dowicki.

A-klasa KOSZYKÓWKI
W spotkaniach o mistrzostwo pomor­

skiej A-klasy koszykówki uzyskano na. 
stępujące wyniki: Spójnia (Gr.) — Kole­
jarz 
jarz

li (Tor.) 25:11; WKS (Tor.) — Kole.
II (Tor.) 62:25.

BOKSERSKA A-klasa
meczach pięściarskich o mistrz, wy­

dzielonej A.klasy Pomorza Stal (Grudz.) 
pokonała Kolejarza (Bydg.) 16:2, a Kole 
jarz 
6:14.

W

(Tor.) uległ Kolejarzowi (Inowr.)

PIŁKARSKA A-klasa
meczach piłkarskich o mistrz. A-kla 

ąy Gwardia (Mogilno) pokonała Budowla 
zebranie ‘ Kowalski (Spójnia Bydg.) 4 pkt., 7) SwL-1 nych (Chojnice) 4:1 (2:0), WKS (Tor.) wy 

derski (Kolejarz Toruń) 2,5 pkt., 8) Bar- ' grał z Kolejarzem (Grudz.) 4:1 (3:6), a 
che (Spójnia Bydg.) 2 pkt., 9) Paluszkie- mecz WKS (Bydg.) 
wlcz (Związkowiec Bydg.) 1 pkt.

W najbliższym czasie zwycięzcy rozegra ' skowych, w wyniku usunięcia z boisk* 
ją pomiędzy sobą mecz złożony z 4 par j kilku zawodników Związkowca za bru. 
tli o tytuł mistrza Pomorza. 1 talną grę.

W

। mecz WKS (Byag.) — Związkowiec (In.) 
| został przerwany przy stanie 3:1 dla woj
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W oczekiwaniu
0 poczekalniach, kinach i wystawach na

L FASADY
Zawsze z niechęcią przebywałem daw­

niej w poczekalniach dworcowych w •- 
czekiwaniu na pociąg, w poczekalniach 
klasy n było jeszcze jakoś możliwie, ale 
co ml z tego, skoro Ja, pasażer klasy III, 
mogłem przebywać tylko w poczekalniach 
klasy III. a tam? Obrus na stole? — 
Śmiech na sali. Flrany w oknach? — Ni­
komu nawet na myśl nie przyszło cze­
goś takiego spodziewać się w poczekalni.

obrusami, okna ujęte w długie, niebie­
skie flrany. Nie dowierzam oczom. Może 
się pomyliłem 1 wszedłem do poczekalni 
klasy n? Wychodzę na peron sprawdzić. 
Nie, nie pomyliłem się. Zaciekawiony idę 
więc do poczekalni klasy U. Jak też tam 
wygląda? Tak samo — jasno, świeżo wy 
malowane, czyste, białe, lniane obrusy 
na wszystkich stołach. Tylko firany po­
marańczowe. Uśmiechnąłem się sam do 
siebie. Było ml bardzo miło.

Obrazy czy Inne ozdoby na ścianach? — 
„Chamy" 1 tak się na tym nie znają. 
Wobec tego wołałem spacerować do chwi­
li odjazdu pociągu na korytarzach lub w 
hallu dworcowym. Czasem po kilka go­
dzin.

Dla większości pasażerów klasy III 
Czekanie na pociąg na dworcu było bar­
dzo przykrym utrapieniem. Od chwili 
jednak, kiedy w Polsce rządzi władza lu­
dowa, sprawy zaczęły się radykalnie 
zmieniać. Wystarczy spojrzenie z okien 
wagonu, żeby to zauważyć. Z daleka już
Jaśnieje biały lub szary tynk odnowio. I 
nych dworców. Oto np. dworzec w Czę- 
Stochowie. Jak tylko go pamiętam, a pa- 1 
mięłam go od 36 lat, zawsze był obskur- ' 
ny, odrapany, zasmarowany. pełny plam 1 
po odpadnlętym tynku, podobnych do 
liszajów na chorym ciele. Przez cale dwu 
dziestolecle rządów międzywojennych nic 
się nie zmieniło na tym dworcu. Zmie- ! 
nlall się wprawdzie premierzy, mlnistro- 1 
wie komunikacji, dyrektorzy DOKP — tył 
ko dworzec w Częstochowie się nie zmie­
niał. A takich dworców były w Polsce 
setki.

Albo dworzec we Wrocławiu. Niemcy 
nie zdobyli Się w elągn kilkudziesięciu 
lai na Jego odnowienie. Dziś biel 1 sza­
rość świeżych wypraw raduje każde oko.

Wejdźmy Jednak do środka, a zoba­
czymy rzeczy znacznie ciekawsze.

A to jeoscze nie koniec niespodzianek. 
Na p«ronte zwróciła moją uwagę wywie- 

: szka i napisem „Kino peronowe**. Kino 
| peronowe? Najwyraźniej tak. Pod spo- 
| dem program — kronika filmowa 1 trzy 
| krótkometrażówki. Poszedłem.
I Po godzinie jestem znowu na peronie. 

Dolatują mnie ostatnie słowa zapowiedzi
■ spikera do Poznania odjazd z peronu 
। 3, proszę wsiadać i zamykać drzwi**. A po 
skończonej zapowiedzi rozlegają się

j skoczne dźwięki jakiegoś oberka. Co? I 
radio też? Także.

Przystanąłem, słucham, rozlądam się. 
Nad drzwiami z lewej widzę na ścianie 
napis „Opieka dworcowa nad matką 1 
dzieckiem**.

Wchodzę. Duży, Jasny pokój, stoły, wy 
godne krzesła, muślinowe firanki w o- 
knach, w głębi drugi pokój z łóżeczkami 
dziecięcymi 1 kuchenką elektryczną. 
Przy stołach siedzą matki, trzymające na 
rękach swe maleństwa. Jakieś kilkuletnie 
dziecko bawi się zabawkami, dwoje nie­
mowląt śpi w łóżeczkach. Ciepło, cicho, 
przytulnie, wygodnie.

Nie przypominam sobie, bym kiedykol 
wiek spędził nx^dworcu tak przyjemnie 
1 tak pożytecznie kilka godzin w oczeki 
wanlu na pociąg.

pociągu 
kolejowych stacjach 
dla podróżnych dorosłych cywilów, od­
dzielna dla wojskowych, oddzielna dla 
młodzieży.

Kiedy byłem w Gdańsku tydzień temu, 
mieściła się w świetlicy dla dorosłych 
wystawa obrazów, zorganizowana przez 
ORZZ w Gdańsku. Na ścianach wislalo 
ok. 300 prac — obrazy olejne, akwarele, 
drzeworyty, rysunki piórkiem, ołówkiem, 

1 akwaforty, kilkanaście rzeźb w drzewie.
Któż to są ci artyści, których obrazy

zostały tu wystawione? Czytam nazwiska 
— Skowroński, Szymas, Refliński, Woź. 
niak, Gaczoł, Marcinkowski, Łancewicz...

Ale cóż nazwiska? Nazwiska nie mówią 
wiele. Bardzo wiele natomiast mówią 
takie słowa Jak „ślusarz w takiej a takiej 
stoczni**, „monter w takim a takim za- 

' kładzie przemysłowym**, „tokarz**, „pra­
cownik umysłowy**, „stolarz** itp. Wszy, 
scy prawie wymienieni kształcą się w o- 

. gniskach kultury plastycznej w Gdańsku 
lub Sopocie.

Wystawę zwiedza duto osób 
podróżni, którzy czekAją na dworcu na 
odjazd któregoś pociągu.

Czekanie na takich dworcach nie tylko 
przestaje być uciążliwe, ale staje się plęk 
nym i radosnym przeżyciem.

A tak Jest Już na wielu dworcach w 
Polsce — w Szczecinie, we Wrocławiu, w 
Poznaniu, a wkrótce będzie tak wszędzie.

Jest to możliwe tylko w ustroju, w 
którym władzę objął lud.

ANTONI SYLWESTER

— wszystko

NAUKA RADZIECKA (29
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Odkryte ostatnio przea radzieckiego uczonego Tokina ro­
ślinne środki bakteriobójcze tzw. fitoncydy znajdują cora» 
szersze zastosowanie nie tylko przy leczeniu ludzi, ale także 
w weterynarii. Oto ostatnio odkrywca fitoncydów Tokln, Sta. 
lecki i Ipollltow opracowali metodę leczenia zwierząt przy po­
mocy miazgi, albo soków roślinnych, głównie czosnku i eo- 
buli. Oczyszczone z liści powierzchownych cebulki przetarto 
i wyciśnięte przez Jałową serwetkę dają śyropowaty płyn w 
kolorze żółtym lub cytrynowym. Ponieważ sok czosnku 1 e*- 
buli jest silnie bakteriobójczy, przy stosowaniu go doustnie 
nie zachodzi potrzeba nawet sterylizacji. Jedynie przy Iniek­
cjach radzieccy ucz.eni zastosowali sączenie płynu przez 
świece bakteriologiczne, co oczyściło płyn między innymi 
od możliwych cząstek, które mogłyby zatkać naczynia wło-

skowate wewnątrz organizmu.
Sok cebuli w rozcieńczeniu 50-krotnym nadaje się do wstrzykiwania tak dożyl­

nego Jak 1 domięśniowego, zaś sok czosnku — tylko do wstrzykiwania domięśnio­
wego. Dla zwierząt wielkich stosuje się po 150 mililitrów (centymetrów sze­
ściennych), zaś dla zwierząt małych pół tej dawki przy Iniekcjach dożylnych. 
Przy zastrzykach domięśniowych stosuje się od 0,01 do 0,5 mllilitra na 1 kg ży­
wej wagi. Ponadto weterynarze ZSRR stosują także szeroko kuracje doustne, 
przy czym daje się zwierzętom miazgę nierozcieńczoną w dawkach: dla wielkich 
— do 300 ml, dla małych zaś — do 100 ml. Miazgę roślinną stosuje się również 
zewnętrznie przy leczeniu ropni, owrzodzeń itd. Przeprowadzone następnie bada­
nia anatomo.patologiczne zwierząt wykazały, że preparaty nie wywierają żadnego 
wpływu toksycznego na organizm zwierzęcia, (z)

HI. WYSTAWA.
Kilka miesięcy temu byłem w Gdańsku. 

Wiadomo, że dworzec gdański był mocno 
zniszczony przez wojnę. Dworzec Jest 
Już dawno odnowiony. Ale ten nowy 
dworzec, to nie tylko nowe cegły, nowy 
tynk, nowe meble. To Jeszcze żywa i bar. 
wna ilustracja stosunku państwa ludowe- 

I go do swoich obywateli. Mamy tam więc 
--------- ' nie tyłka poczekalnię z bufetem, bardzo 
— sta- i gustownie urządzoną, pomieszczenie dla 

n (ud. 1 IwfrAfn I a > ...

n. KINO DWORCOWE I OBEREK.
Jesteśmy na dworcu w Bydgoszczy. By­

łem tam rok tema, siedziałem w pocze­
kalni III klasy. Owszem, dość czysto, ale 
ponuro — ściany zakopcone, nlenratowane 
od niepamiętnych czasów.

Dwa tygodnie temu byłem tam znowu. 
Wchodzę do znajomej poczekalni 1 - 
Ję zdumiony. Jasno — bardzo Jasno, śwle { podróżujących matek z dziećmi, Jest tam 
to wymalowane ściany, stoliki nakryte , Jeszcze oddzielna 1 estetyczna świetlica

(29)
SASZA KANAKI

Aleksander Kanaki rozpoczął oprawia­
nie sportu od zapaśnlctwa. Był wtedy 
młodym 17-letnłm robotnikiem kolchozo. 
wym. W rok później zdobył zapaśnicze 
mistrzostwo Krymu. Potem poszedł do 
wojska 1 tam zaczął się Interesować In­
nymi dyscyplinami sportowymi, zwraca. 
Jąc na siebie uwagę trenera Liachowa.

Zaburzenia w Japonii
Demonstracje ludowe — odpowiedzią na represje

PEKIN (PAP). Jak donosi prasa japoń- aresztowano. Administracja uniwersytetu 
ska, w prowincji Kansal doszło ostatnio usunęła 5-clu studentów . organizatorów 
do poważnych zaburzeń wśród ludności. 1 wiecu.
W Kobe przed gmachem urzędu podatko. 
wego odbyła się demonstracja ludowa 
przeciwko nadmiernym podatkom. Poli­
cja aresztowała 29 osób. Aresztowania te j 
wywołały oburzenie wśród ludności mia­
sta. Tegoż dnia wieczorem przed korni- j 
sarlatem policji odbyła się demonstra­
cja, uczestnicy której żądali zwolnienia 
aresztowanych. Policja rozpędziła demon 
strantów.

OBWIESZCZENIA
Waine dla klientów PKO. Zmiana rnrmenacp te­
lefonów Oddziału PKO w Bydgoszczy. Od dni* 
29. XI. 1950 r. uruchomiona została centralka te­
lefoniczna Nr 26-90 — czynna w godzinach od 8 
do 15, Pora telefonem Nr 26-90 pozostoj-e bez­
pośrednio telefon Nr 33-90 dla Wormacji klien­
tów PKO. Telefon popołudniowy Nr 26-91 dla 
kasy od godz. 15 —19. 0912

nauka

Korespondencyjnie! — 
Księgowość, s'enogra- 
fia, maszynopJ'anto, an- 
gtofsfe Prospekt jc dno- 
zlofowy z beczek. Łódź, 
skrzynka 57. (1906

KUPNO

Sztopery, fotoaparaty, 
projektory f Urnowe 16 
mm dźwiękowe f nJerne, 
lornetkę mikroskopy ku­
puje Pu dak, Łódź, Piotr 
kowska 83. (1907

ODBUDOWA STOLICY —
DZIEŁEM CAŁEGO NARODU!

Środa, i grudnia 1955 r.
1.1# Początek audycji, —j 16.05 Muzyka 16 10 Audy 
5.13 Sygnał czasu. 5.15 cja aktualna. 17.00 Muzy 
Wiadomości poranne. — ka. 17.15 Wiadomości — 
5.20 Koncert dla świata dziennika. 17.20 Koncert 
pracy. 600 Wiadomości po rozrywkowy. 17.45 Audy- 
ranne. 6.05 Gimnastyka.1 cja dla młodzieży 18.00 
6.15 Koncert 6.45 Pro-; Przodownicy pracy fabry 
gram dnia 7.00 Dziennik ■ kl Kartonów w Bydgosz- 
poranny. 7.15 Muzyka — |czy w oprać, red. Stefa- 
7.20 Wszechnica radiowa na Rutkowskiego. 19.00 
7.40 Muzyka. 8.00 Wlado- Wszechnica radiowa. — 
mości poranne. 8.05 — 19.20 Koncert symfonicz- 
Przerwa. 11.50 Gloa. mają ny 20.00 Dziennik wieczór 
kobiety. 11.57 Sygnał cza- ny 20.30 Śpiewamy poi- 
su 1 hejnał z wieży Ma- skie pieśni masowe. 20.45 
rtaddej. 12.04 Dziennik Salon Pani Klementyny 
południowy. 12.15 Pleśnisłuch, wg Wydrzyńsfcle 
Comellusa. 12.30 Audycja go. 21.30 Muzyką 1 aktu- 
dla wsi. 12.55 Muzyka lupalności 22.00 Światło nad 
dowa. 1325 Program dnia ziemią — fragm. powieści 
13.30 Koncert szkolny.
14.00 Rezerwa. 14.10 
Wszechnica radiowa.

— S Babajewskdego. 2Ż.20 —
— Koncert 23.00 Ostatnie

-------------- ------- ------- — wiadomości. 23.10 Muzyka
14 30 Audycja szkolna. -
14.50 Koncert rozrywkowy)
15.30 Audycja dla świetlic na n»«‘'3>ny. 24.00 
dziecięcych 15.50 Buduje- j Zakończenie audycji, — 
my podstawy socjalizmu.! hymn

Wóz —kcia ogumowe- 
ne, 2 osie — stan do­
bry, kuipfę. Zgłoszenia 
UKF, Toruó — Chełmiń­
ska 16. (1911

POKOJE ~J|
Pokój przejściowy wy- 
diietćawię uczniowi li­
ceum. Oferty UKF, Byd­
goszcz „Soiłcłny". (0640

2-pokojowe, kuchnią 
(duże) Śródmieście, cen 
tneine ogrzewane za- 
miiewię na równorzęd 
ne. Oferty IKP Byd- 
m-«rcz 841" (0841

II ZOUBy II
Dnia 16 paźdaetoka 
zgubiono dokumenly re 
patryacyijn® na nazwi­
sko Filipek Jan, Szłyn- 
wag, pow. Chećrrmo.

(1910
UNIEWAŻNIENIA || 

Unieważniam zagubiony 
tymczasowy dowód o- 
sofcrsfy, wydany przez 
Zarząd Gminy Człopa 
na ne-wisko Pyryf Jani­
na. Orzeczenie Sądu 
Grodzkiego Walcz z 
dnte 28. VWI. 1950 o 
starć® prtoeóskim na 
nazwisko Porycka Jani­
na- (1909

Po naszych
Inserentów!

Zawiadamiamy, że 
również wszystkie 
Urzędy I Agencje 
Po r t to we przyjmują 

ogłoszenia drobne 
do naszego pisma. 
IDMI W1STRACJŚ

Ilustrowanego 
Kuriera Polskiego

REDAKCJA 1 ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
ni. Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 33-41 1 33-42. 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY W BYDGOSZCZY 
ul. Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Za niedoręczenie pisma, spowodowane siłą wyższą, nie 
odpowiadamy. — Rękopisów nlezamówionycb Redakcja 
nie zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

25 listopada odbyły się w Kobe wiece 
protestacyjne, a robotnicy dniówkowi pro 
klamowall strajk, 27 listopada w tymże 
mieście odbyła się demonstracja protesta­
cyjna ludności koreańskiej, w której 
brało udział 1600 osób. Aby rozpędzić 
demonstrację zmobilizowano około 3 tys. 
policjantów. Policja aresztowała 152 Ko. 
reańczyków.

25 Ilatopada w Kioto doszło do dwóch 
powabnych starć policji z ludnością. Are­
sztowano 12 osób. Tegoż dnia na uni­
wersytecie w Kioto odbył się wlec stu­
dentów. Aby rozpędzić wlec zmobilizo­
wano 405 policjantów. 5-ciu studentów

W Himedżi doszło do starć policji z 
botnikami, protestującymi przeciwko 
zwolnieniu z pracy komunistów. Areszto. 
wano 2-ch robotników. Na znak protestu 

I przeciwko tym aresztowaniom odbyła się 
1 demonstracja, którą rozpędziła policja, 
i Do licznych zajść doszło również w in­

nych miastach.

Dziennik „Mainici** donosi, że w zwląB. 
ku z wzmagającymi się zajściami w pro. 
wincji Kansai — komenda policji wydała 
specjalną instrukcję przewidującą stoso­
wanie brutalnych represji wobec demom 
strantów.

Konkurs

3trzy Mostowski — ..Zasady wiosłowa­
nia", Wyd. „Prasa Wojskowa", Warszawa 
1150. Zadaniem broszury z cyklu Popu­
larnej Biblioteczki Sportowej GKKF Jest 
popularyzacja wioślarskiego sportu, który 
może być tak samo masowy jak Inne 
dziedziny kultury fizycznej.

Howard Fast — ,, Sprawa Parsonsa", 
Wyd. „Prasa Wojskowa", Warszawa 1950. 
Tomik Biblioteki Żołnierza zawiera fra­
gmenty powieści „Amerykanin", którejW r. 1936 uzyskał w kuli 15,53, w biegu j 

na 110 m pł. miał 15,3 sek., w dzlesięclo- 
boju zgromadził 6595 pkt. Wtedy powo­
łano go do wyższej szkoły wychowania 1 
fizycznego w Charkowie. Na treningach 
rzucał kulą około 16 m, dyskiem około 
49 m. Wróżono mu wielką przyszłość.

W czasie wojny z hitlerowskimi Niem. 
caml Kanaki poszedł na front bronić oj­
czyzny, dając przykład bohaterstwa. W 
sierpniu 1942 r. zostaje ciężko ranny i 
musi Się poddać operacji ręki. Kula dum­
dum wyrwała mu duży kawał mięśnia. 
Do Taszkentu, gdzie przebywał przez 16 
miesięcy, przybyła tona 1 mały synek. 
Sasza wracał do zdrowia. Cheiał raz spró 
bować rzucić dyskiem, lecz przy próbie 
wyrzutu wypuścił go z rękL

Niedługo potem w Kijowie zeszedł się z 
starymi kolegaml.sportowcami. Zona opo­
wiadała Im, że Sasza jut nie może upra­
wiać sportu. Koledzy poradzili mu, aby 
spróbował rzucać młotem. Zaczął więc 
uprawiać sport od początku, specjalizując 
się w nieznanej konkurencji technicznej. 
Poza tym jeszcze biegał. Dzięki niezwy­
kłemu hartowi woli zaczął osiągać coraz 
lepsze wyniki w młocie. Od początko­
wych 36 m dochodził coraz dalej, at wre­
szcie pobił swego rywala SJechtela, usta­
nowił rekord Ukrainy. SJechtel zaczął mu 
pomagać fachowymi radami. Reszty do. 
konała żelazna wola Sasry. Dochodził do 
55 m, 57 m, 58 m, został mistrzem 1 re 
kordzlstą ZSRR. Marzy o 6# m. Chce 
być lepszy od Nemetha, którego Już zre 
ulPOkk",’u? Warunk' po !''borowych przj-czynlła sTę do” zwyrtę^
^le™ m? mr:nle 1 ’t,Ć ZW Radzleckj^ nad hitlerowskim 
najlepszym młoclarzem świata. (t> | najeźdźcą.

j .—...... f Której
tłem jest zbrodnia popełniona na amery 

( kańskich przywódcach robotników w slyn 
nym procesie w Chicago w r. 1886.

Roman Roszko — „Uczmy się pływać 
1 trenować" (styl klasyczny), Wyd. „Pra­
sa Wojskowa", Warszawa 1950 r. Broszu­
ra z cyklu Popularnej Biblioteczki Spor 
towej GKKF daje wskazówki metodycz­
ne nauki pływania i treningu, pożyteczne 
dla szerokich rzesz sportowców Jak 1 tre. 
nerów 1 instruktorów.

Konstanty Gradopołow — „Boks dla Ju 
nlorów", Wyd. „Prasa Wojskowa Warsza 
wa 1950. Tomik Popularnej Biblioteczki 
Sportowej GKKF daje wskazówki trene. 
rom 1 przodownikom, jak wychowywać 
juniora na wszechstronnego energicznego, 
śmiałego 1 karnego sportowca-boksera.

Andrzej Kobyłecki — „Tak było w 
Odessie", Wyd. „Prasa Wojskowa", War­
szawa 1950. Opowiadanie z lat rewolucji, 
o polskim chłopcu, który odnalazł głę^ 
boki sens wielkich wydarzeń.

Jerzy Konieczny — „Na zwycięskim 
szlaku", Wyd. „Praaa Wojskowa", War­
szawa 1950. Książka opowiada o młodych 
lotnikach polskich z pułku „Warszawa", 
którzy rozpoczęli swój bojowy szlak na 

radzieckiej w GrlgorlewSkoje.
T. Gryc — „Celni strzelcy", Wyd. „Pra­

sa Wojskowa", Warszawa 1950. Z książki 
dowiadujemy się jak sztuka wojenna 1 
niezawodna broń radzieckich strzelców

d!a nauczycieli
Instytut Wydawniczy „Nasza Księga**, 

nia" przy współdziałaniu Państwowego 
Ośrodka Badań Pedagogicznych 1 Związ­
ku Nauczycielstwa Polskiego ogłasza kon 
kurs dla nauczycieli na temat: „Jak rea­
lizować programy szkolne" w szkołach 
podstawowych, w klasach licealnych 1 li­
ceach pedagogicznych. Konkurs przewi­
duje dwie fazy nadsyłania prac. Pierw­
sza faza — na konspekty (z nagrodami 
oddzielnymi), objętości od 2 do 8 arkuszy 
maszynopisu lub ręcznego pisma; druga 
faza — na opracowania wybranych 1 zle­
conych przez Sąd Konkursowy do wy­
konania konspektów nadesłanych w 
pierwszej fazie Przewidziane zostało ogó 

• lem 245 nagród na sumę 192.500 zł. Prace 
przyjęte do druku będą honorowane od­
dzielnie zgodnie z prawem autorskim. 
Ostateczny termin nadsyłania prac 
dla pierwszej fazy upływa z dniem 35 
stycznia 1951 raku. Ogłoszenie wyników 
Konkursu 1 fazy nastąpi w dniu 28 lu. 
tego 1951 r. Przed opracowaniem kon­
spektu należy zaznajomić się z warunka­
mi Konkursu, podanymi w „Glosie Nau­
czycielskim" z dnia 3 grudnia br. i żądać 
szczegółowego regulaminu Konkursu, in. 
formującego o formach 1 zasadach wyko- 
nanla prac. O szczegóły należy się zwra­
cać: Warszawa, Smulf&owśkdego 4, I. w, 
„Nasza Księgarnia" Wydział Propagand/

Panie kelner...
Pan wybaczy, ja tu nie podaję.
W takim razie może mi pan powi<• luz-iu U1U4C pan pow

|w jakiej restauracji pan obsługuje.
prenumerat,^lecona TOa do ’’^DEGo^knEsiACA wszystka Roszenia . drobne

J^G^CJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE.
PJENUMERATI; POD OPASKA WPŁACAC NA KONTO PKO nr vr inot REDAGUJE: KOMITET REDAKCYJNY. - WYDA WCA: SPOLDZ JSUs 
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oolam ra m ob»1e. ’•5n 78 ”owo Minimalna
,C Maksymalna Ilość 30 słów Ogłoszenia 

mlUmetr.. w tekście. 10.80 zl. za tekstem 4 50 zt. nekrologi 
„ i Ogłoszenia w sneclalnej rubryce 30— zł
50*/. d?ożo? 2-tamo .y (zn teks<em> W niedziele I święta 
50 /. drożej Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie 

odpowiadamy
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